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Ma tropie bombiarzy.
Były kapitan poiicji z Stuttgartu stał na cz e le organizacji

zamachowców.
(Telefonem od własnego korespondenta).

Berlin, 11. 9. Tajemnicze zamachy
bombowe, które niepokoiły ludność pół­
nocnych Niemiec i które znalazły swój
punkt wierzchołkowy przy niedawnym
zamachu na gmach parlamentu, stoją
przed rozwiązaniem. W dńiu wczoraj­
szym aresztowała policjia niemiecka
dwie osoby bardzo podejrzane a należą­
ce do szajki zamachowców. Jeden z a-

resztowanych jest byłym kapitanem po­
licji ze Stuttgardu. W hotelu znalezio­
no w pokoju aresztowanego bombę, wi­
docznie przygotowaną do nowego za­
machu.

Jednocześnie aresztowano w Ham­
burgu urzędnika bankowego, w którego
mieszkaniu znaleziono ,,maszynę pie­
kielną" tej samej konstrukcji co ma­
szyny podłożone pod budynki rządowe
w Szlezwiku i Luneburgu.

Policja w dalszym ciągu znajduje się
na tropie zbrodniarzy, tak, że można li­
czyć się z dalszym wykryciem spraw­
ców i uspokojenia opinji publicznej w

Niemczech w ciągu najbliższych dni.

B.

Berlin, 10. 9. (PAT). Policyjne docho­
dzenia w sprawie zamachu bombowego
doprowadziły do zatargu pomiędzy poli­
cją berlińską a meklembnrską, gdyż u-

rzędnicy policji berlińskiej przeprowa­
dzili śledztwo na terytorjum Meklem-

burgji bez zawiadomienia o tem władz

miejscowych.
Z okazji ogłoszenia komunikatu pru­

skiego, wyrażającego ubolewanie w tej
sprawie, ,,Deutsche Allgemeine Ztg."
podkreśla ironicznie, iż jest to szczę­
ście, że wypadek ten nie doprowadził do

całkowitego zerwania stosunków dyplo­
matycznych między Prusami a Meklem-

burgją. Dziennik uważa, że wypadek
ten jest doskonałym przyczynkiem do

sprawy reformy ustroju Rzeszy i wyra­
ża życzenie przygotowania ogólnej nie­
mieckiej u stawy policyjnej.

Spór o Pleczkajtisa.
Działacz polityczny, czy p rzestępca kryminalny?

Królewiec, 11. 9. (PAT). Biuro W olffa

donosi, iż dochodzenia w sprawie Plecz­
kajti(sa i towarzyszy doprowadziły do

stwierdzenia, że granaty w formie jajek,
które przy nich znaleziono najprawdo­
podobniej pochodzą, z Francji lub Anglji
i są pochodzenia wojskowego. Z pośród
bomb dwie są zrobione z blachy, zaś

cztery inne z rury stalowej. Materjał
wybuchowy jest obecnie badany w Kró­
lewcu. 1

,,Berliner Tageblatt" w depeszy z Ko­
wna komunikuje, iż poważnie zastana­
wiają się tam nad tą sprawą, czy możli-
wem jest wydanie Pleczkajtisa przez
Niemcy. Szef pobliskiego okręgu litew­
skiego udał się do Interburga celem u-

zyskania materjału, na podstawie któ­
rego będzie mógł stwierdzić, czy istnieją
podstawy do wydania Pleczkajtisa na

podstawie oskarżenia kryminalnego. Z

litewskiego punktu widzenia Pleczkaj-
tis, który jak sam podał, nie jest już
kierownikiem litewskiej emigracji, jept
obecnie tylko przestępcą kryminalnym
i musi być unieszkodliwiony. Dotych­
czas rząd litewski nie zwracał się do
władz niemieckich z wnioskiem o wy­
danie Pleczkajtisa.

Kowno, 10. 9. (PAT). ,,Lietuvos Ai-
das" komunikuje odezwę, domagającą
się wydania przez Niemcy Pleczkajtisa
i współaresztowanych. Odezwa kończy
się słowami: ,,Śmierć bez zmiłowania!"

Mało!
Londyn, 11, 9. (PAT) W najbliższych'

dniach wyruszy stąd do Palestyny w

celu współdziałania z tamtejszą policją
stu ochotników z pośród byłych uczest-

ników wojny.
Wilno, 11. 9. (PAT) Dzie nnik żydow'­

ski ,,Di Cajt" podaje, że w Wilnie utwo­
rzony został komitet, który ma na ce­
lu udzielenie pomocy ofiarom zajść w

Palestynie. Do komitetu tego zaproszo­
no przedstawicieli 42 organizacyj ży­
dowskich.

Budżet na rok 1929-30 .

Warszawa, 11. 9. (tel. wł.) W m ini-

sterjum skarbu toczą się prace nad u-i
staleniem budżetu na rok 1930/31. Ogól-i
na suma budżetu oraz sumy budżetów

poszczególnych ministerstw przedłożone
zostaną sejmowi w tej samej w'ysokości,
co w budżecie ubiegłego roku.

Co znacza starania?
Rzym, 11. 9. (tel. wł.) Przeprowadzo­

na na specjalne życzenie Mussoliniego
t. zw'. batalja zbóż, mająca na celu pod­
niesienie wydajności roli, dała pomy­
ślne rezultaty. Dane statystyczne wy­
kazują, że włościanie wyprodukowali 12

miljonów kwintali więcej zboża, niż w

roku ubiegłym.

Wylew Nilu.
Według doniesień z Aleksandrji wody

Nilu przybierają w dalszym ciągu. Po­
ziom wód przewyższa znacznie wylew
z roku 1878. Poniew'aż Nil od 12 lat nie

wylew'ał, obawiają się tu, iż umocnie­
nia nabrzeżne. nie wytrzymają naporu
wód.

- Nowe walki w Mandżurii.
Miejscowości Pogranicznaja i Muiin zniszczone przez

samoloty sowieckie.
Londyn, 10. 9. (PAT). Reuter dono­

si z Cliarbina, że samoloty sowieckie

rozpoczęły bombardowanie miasteczka

Pogranicznaja, w którem zapanowała a-

narclija. Rabuje się tam i grabi, co tyl­
ko można. Samoloty sowieckie kierują
się również w stronę Mulin, pragnąc
zaatakować główną kwaterę wojsk chiń­
skich.

Mnkden, 10. 9. (PAT). Komunikat u-

rzędowy chiński stwierdza, że w miej­
scowości Pogranicznaja zostały znisz­
czone drzewa, stacje telegraficzne bez
drutu itp. 40 żołnierzy i 20 urzędników
kolejowych zostało zabitych lub ran­
nych przez bomby rzucane z samolotów
sowieckich. Statki sowieckie usiłowały
płynąć w górę Sungari, której ujście jest
bombardowane prze Chińczyków. Dziś
rano samoloty sowieckie bombardowały
miasto Mulin, położone na zachodzie od
miasta Pogranicznaja.

Wiedeń, 10. 9. (PAT). Donoszą tu z

Londynu, iż ofenzywa, podjęta przez
wojska sowieckie na odcinku mandżur-

skim Pogranicznaja doznała niepowo­
dzenia. Rosjanie musieli się cofnąć. O-

gień rosyjskich arm at spowodował w

Pogranicznaja wiele strat.

Wedle doniesień dzienników japoń­
skich, wskutek pożarów, spowodowa­
nych pociskami i bombami grozi miastu
zniszczenie. Ze strony rosyjskiej ostrze­
liwano dziś pociąg, przyczem dwóch po­
dróżnych zostało zabitych i trzech ran­
nych.

Walki na pograniczu chińsko-
sowieckiem.

Tokio, 11. 9. (tel. wł.) Z pogranicza
chińsko - sowieckiego dochodzą coraz

groźniejsze wiadomości. Koło miej­
scowości Pogranicznaja trw ają wal­
ki coraz silniejsze. W ,,czasie ostatnich
ataków zginęło, względnie rannych zo­
stało około 60 robotników kolejowych.
Na rzece Sungari Chińczycy ostrzeliwu-

ją statki sowieckie. Walki przeniosły
się w ostatnich dniach na teren Mand-

żurji zachodniej.

konferencja
marszałka Daszyńskiego z premjerem

Świtałskim.
Warszawa, 11. 9. (tel. wł.) Jutro kon­

ferować będzie marszałek Daszyński z

premjerem Świtalskim; na konferen­
cji omówione będą szczegóły zainicjo­
wanej przez rząd wspólnej narady prze­
wodniczących klubów sejmowych.
Dziś odbędą się narady poszczególnych
klubów nad zajęciem stanowiska wobec

projektu konferencji.

Popiel prezesem M. P. R.
Poznań, 11. 9. (tel. wł.) Odbywał się

tu przez dwa dni kongres N.P. R. Pra­
wicy. Kongres stwierdził wzrost n'a­
strojów opozycyjnych wśród stronnic­
twa. N. P . R. wypowiedziało się przeciw
projektowi reformy konstytucji. P re z e ­
sem stronnictwa wybrano Karola Po­
piela.

Miedzynarodow zjazd
przedstawicieli prasy roln. w Poznania.

Dnia 18, 19, 20 i prawdopodobnie 21
września odbędzie się w Poznaniu w

związku z PWK międzynarodowy zjazd
prasy rolniczej wszystkich państw Eu­
ropy, przyczem przewidziane jest przy­
bycie delegacji dziennikarskich Belgji,
Francji, Czechosłowacji, Niemiec, Au-

strji, Holandji, Szwecji. Ponadto przy­
będą delegaci Włoch, Anglji, Danji,
Finlandji, Łotwy i Węgier. Dokładna
liczba nie jest jeszcze ustalona.

Warta i Noteć, jako dorzecza Odry
podlegają międzynarodowej komisji.

Haga, 10. 9. (PAT). W sprawie tery-
torjalnej rozciągnięcia uprawnień ko­
misji międzynarodowej Odry trybun ał

sprawiedliwości międzynarodowej w

Hadze orzekł 9 głosami przeciw 3, że o-

rzecznictwo tej komisji rozciąga się na

polski odcinek Warty i Noteci i że dla

ustalenia górnych granic tego orzecz­
nictwa należy się oprzeć na zasadach,

zawartych w art. 331 traktatu wersal­
skiego.

Przy tej sposobności trybunał uchy­
lił wszelkie stosowania w wypadku o-

becnym statutu, dołączonego do kon­
wencji barcelońskiej z dnia 20 kwietnia
1921 r. o porządku prawnym dróg żeglu­
gowych. a to z powodu nieratyfikowania
przez Polskę powyższej umowy.

Prezydent Hoover tepi korupcje
w amerykańskim przemyśle wojennym.

(Własna służba telegraf. ,,Dz. Bydg.")
Londyn, 11. 9. Z Nowego Jorku do­

noszą o dalszym rozwoju skandalu a-

merykańskiego w sprawie zbrojeń wy­
wołanych przez agenta wielkiego prze­
mysłu Sharera. Wykazuje się, że Sha-
rerowi pomagali w jego planach 4 admi­
rałowie amerykańscy, a mianowicie ad­
mirał Robinson, komendant akademji
morskiej w Annapolis. Pozatem admi­
rałowie Plunkett, Pratt oraz Wiłley.
Prezydent Hoover w dalszym ciągu z ca­
łą energją wystąpił przeciw akcji She-
rera a senator Orah stanie na czele ko­
m isji śledczej m ającej wykryć zósiąg
skandalu.

Senator Orah oświadczył publicznie,
że uważa sprawę Sherara za zbrodnicze

postępowanie przeciwko interesom na­
rodu i rządu amerykańskiego. Jak się

korespondent Wasz dowiaduje jest wąt­
pliwe, że uda się prezydentowi Hoove-

rowi oczyścić bagno korupcji bez wzglę­
du na olbrzymie wpływy zainteresowa­
nych amerykańskich potentatów prze­
mysłowych. Tl.

Polak presesem Związku Dziennikarzy
Międzynarodowych.

(Własna służba telegraf. ,,Dzień. Bydg.")
Genewa, 11. 9. Na zebraniu Związku

Dziennikarzy Międzynarodow'ych akre­
dytowanych przez Ligę Narodów wy­
brano jednogłośnie prezesem ria rok bie­
żący korespondenta PATa Orynga. Wi­
ceprezesami są jeden Niemiec, jeden
Francuz, jeden Amerykanin, jeden Ar-

gentyńczyk. Wybór Polaka na stano­
wisko prezesa tego międzynarodowego
związku dziennikarzy jest najlepszym
dowodem, z jak wielkiem zaufaniem i
szacunkiem odnosi się zagranica do pol­
skich dziennikarzy. W.,
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Podbój czy kolonizacja
Brandenburgii?

Roku 928 cesarz niemiecki Henryk
Ptasznik zajął fortecę, słowiańską Bra-

nibor, ujął księcia Tugomira w nie­
wolę, a lud jego zmusił do płacenia da­
niny. W 1000-ną rocznicę owego zwy­
cięstwa miasto Brandenburg urządziło
wielkie uroczystości, o których pełno
w prasie niemieckiej.

Sprawozdania te odźwierciadlają do­
skonale nastroje panujące wśród Pru­
saków, a zwłaszcza w publicystyce nie­
mieckiej: Pisma., deklamujące o pacy­
fizmie, braterstwie ludów i równość

jak socjalistyczny ,,Vorwaerts", demo­
kratyczne Beri. Tagbl. czy Vosś. Ztg.
albo katolicka ,,Germania" przedsta­
wiają sprawę tak, jakby chodziło wów­
czas o pogrom całej Słowiańszczyzny
i o odebranie ziemi, bezprawnie Germa­
nom zabranym przez Słowian.

Wicłać z tych sprawozdań, jak niski

jest poziom umysłowy dziennikarzy
niemieckich. Bezstronni uczeni nie­
mieccy jak np. prof. Hampe (der Zug
naeh dem Osten. Bibljoteka Teubnera
tom 7 31) w'ykazują, że ludność m arehji
Brandenburskiej ma w sobie krew naj­
twardszego szczepu Słowian zachod­
nich. Zdobycie Braniboru w 929 r. nie

pociągnęło bowiem za sobą wytępie­
nia jego ludności słowiańskiej. Rzą­
dziła tu nadal dynastja słowiańska, aż
do 12-go wdeku, kiedy drogą spadku
władza d ostała się Albrechtow'i Niedź­
wiedziowi, założycielowi dynastji nie­
m ieckiej Askańczyków'. Historycy u-

staiili, że z liczby 1S żon następców Al­
brechta połowa była pochodzenia sio-

wiańskiagg. Do 1350 r. w sądach
mazchji brandenburskiej rozbrzmiewał

język słowiański, poczem go zabronio­
no. Ale między ludem żył język ten

jeszcze wieki i dziś jeszcze w okolicy
Brandenburga kilkadziesiąt tysięcy
ludu mówi po słowiańsku.

Nawet Hohenzollernow'ie, kiedy w 15-

tym wieku w zamian za pożyczkę u-

dzieloną cesarzow'i Zygmuntowi otrzy­
mali jako lichwiarski procent marchię
brandenburską uczyli się języków sło­
wiańskich, żenili się z królewnami slo-
wiańskiemi. Nawet prawo nakazywało,
aby elektorowie wschodnich m archii
znali mowę Słowian. Wiemy, że umiał

po polsku w'ielki Elektor, który nawet

w polski kontusz się ubierał, odbiera­
jąc, przegląd oddziałów polskich prze­
chodzących przez marchję na pomoc
Danji.

Jeśli przypominamy tę przeszłość
słow'iańską Brandenburga, to nie w ce­
lach zaborczych, jak to czynią publi­
cyści niemieccy, wspominając o za­
mierzchłych w'ędrów'kach szczepów ger­
mańskich przez nasze strony. Cytu­
jemy zresztą historyków' niemieckich.
Wiadomo pozatem, że przy później­
szych oblężeniach Braniboru po stro-

cesarskiej były wojska polskie, a wśród
n ich późniejszy król Bolesław Chrobry.

Chcemy jeno zwrócić uw'agę, że dzi­
siejsi publicyści częstokroć członkow'ie

różnych pacyfistycznych organizacji
jak Mahrholz z Voss. Ztg., albo sami

ulegają fałszom, jakie wpajała w nich
dawna szkoła pruska, albo świadomie

przed czytelnikiem kryją prawdę o

przeszłych stosunkach niemiecko - sło­
wiańskich.

Prasa niemiecka jest osławiona w

kulturalnym świecie. Gromił ją słynny
ambasador amerykański z okresu I-ej
konferencji haskiej Henry White, i
słusznie wytknął jej nienawistny ton

oraz kłamliw'ość minister Zaleski. Ża-

den Bernhardi czy Ludendorff, żaden
Preusker nie zasługuje na w'zgardę, bo
to były um ysły brutalne, ale szczere;
natomiast publicyści z ,,Genmanji",
,,Vorwaertsa", czy Bcrl. Tagebl. lub

,,Voss. Ztg." co dzień zaklinają się na

pacyfizm i ludzkość, a jak wykazują
choćby sprawozdania z obchodu w

Brandenburgu, wykopują przepaście
fałszu między narodami, zwłaszcza mię­
dzy Niemcami a Polską, zatajając, że

nietylko ludność miasta Brandenburga,
ale j dzisiejszego Berlina jest w więk­
szości swej pochodzenia słow'iańskiego.

Ale to kfajzsiwo wiecznie rządzić
Niemcami nie może i nia będzie. Widzi­
my przecież, że w dziennikach i w fil­
mie usiłuje się najszerszym w'arstwom

czytelników wyjaśnić największe ta­
jemnice i najgłębsze zagadnienia, czy
to powstanie komórki, atomu, zapozna­
je się z najbardziej egzotyeznemi kra-

;ami. Wreszcie lud sam zawoła: Zo­
stawcie nam wykopaliska, kroniki, za­
piski, abyśmy sami wnioski wyciągnąć
mogli z przeszłości. Nieliczna jest ka­
dra pacyfistów w Niemczech, ale m ają
potężną broń w ręku, jeśli będą umieli

nią w'ładać: prasę i film. One zdruzgc-
cą chiński m ar kłamstwa, jakim do­
tychczasow'i władcy Niemiec odgrodzili
sw'ój naród od świata.. A.P.B.1

MrmliRa telegraficzna.
Warszawa, 11. 9. (teł. wł.) Dziś przy­

bywa do Polski wycieczka przemysłow­
ców czechosłowackich pod przewodnic­
tw'em m inistra Novaka.

Tokio, 11. 9. (tel. wł.) Japonję nawie­
dziła katastrofalna ulewa, która spo­
wodow'ała wielkie szkody w' plantacjach
ryżu. W Tokio około 3000 domów jest
nie do użytku.

Genewa, 11. 9. (tel. wł.) Briand udał

się do Paryża na posiedzenie rady mi­
nistrów,

Londyn, Tl. 9. (tel. wł.) W końcu wrze­
śnia Mac Donald uda słę do Ameryki w

sprawie konferencji rozbrojeniow'ej.
Warszawa, 11. 9. (tel. wł.) Delegacja

polska pow-óci z Genewy 27 bm.

Genewa, 11. 9. (tel. wł.) Delegacja
francuska zaproponowała zwołanie II

wszechświatowej konferencji gospodar­
czej.

Kijów, 11. 9. (tel. wł.) W Żytomierzu
w' w'ięzieniu w'ybuchł b u n t więźniów
politycznych, którzy wystąpili przeciw
barbarzyńskiemu traktowaniu ich

przez zarząd więzienia.
Londyn, 11. 9. (teł. wł.) Jeden z ofi­

cerów osięgnął na samolocie Roił Royce
572,2 kim. na godzinę.

Rezolucje Związków Drzewnych.
Warszawa, 11. 9. (tel. wł.) Wczoraj

obradowała rada naczelna Związków
Drzewnych. Uchwalono szereg rczolu-

cyj. Jedna z rezolucyj w'ypow'iada się
przeciw rządowemu projektowi utwo­
rzenia mieszanej komisji do eksportu
drzewa z lasów państw'owych. Rezolu­
cja ta będzie wręczona ministrowi Ma­
tuszew'skiemu.

Brygida Heim oskarża-

(Telefonem od własnego korespondenta).
Berlin, 11. 9. W tutejszych kołach

artystycznych w'ywołał duże w'rażenie

fakt, że słynna artystka filmow'a Brygi-
ga Heim skarży wy'twórnię ,,Ufa", za­
rzucając tow'arzystwu dawanie niew'ła­
ściwych ról oraz nie wypełnienie kon­
traktowego obow'iązku reklamowania

jej w należyty sposób jako gwiazdy fil­
mowej. Tow. ,,Ufa" naieży, jak 'wiado­
mo, do przywódcy nacjonalistów nie­
mieckich dr. ITugenberga. Tow. ,,Ufa"
nie zgadza się z wywodami artystki i ze

sw'ej strony zarzuca Bry-gidzie Holm

chęć pozbycia się kontraktu by móc za­
wrzeć z inną firmą umow'ę na bardziej
korzystnych warunkach. Rozprawa, są­
dowa potrw'a jeszcze dwa tygodnie, B.

Rotschild u króla jugoslowiaósk'iago.
Znany finansista angielski baron

Rotschiłd przybył przed kilku dniami do
Bied i został przyjęty przez króla na

audjencji, a następnie zaproszony na po­
lowanie dworskie. Do Bied przybył mi­
nister skarbu, który z Rotscliildem od­
był dłuższą konferencję.

aPMyMWWBgfgHi

tragedia na morzu.
,,Dsn" zatonął w pobliży zatoki gdańskiej.

Według ostatnich wiadomości statek

,,Dan" zatonął w pobliżu zatoki gdań­
skiej. Załoga statku, składająca się z 22

osób, w tem 16 Duńczyków, 3 Gdań­
szczan, 2 Niemców i Norwega padła o-

fiarą katastrofy, prócz Martina Małma,
który w ostatniej chwili zdołał uratować

się i którego w 18 godzin po zatonięciu
statku wyłow'iono. Pow'odem katastro­
fy było w'targnięcie wody do luk ładun-l

kow'ych. Według opow'iadań ocalone­
go marynarza kilku ludzi załogi, którzy
skoczyli do łodzi ratunkowych, również

padła ofiarą wzburzonej fali. Z Piławy
i Gdańska wysłano torpedow'iec ną po­
szukiwanie zaginionych. W tym celu

wysłano rów'nież samolot Junkersa z

Gdańska. Po bezskutecznem poszuki­
waniu samolot powrócił do Gdańska.

Sprzedaż akcyi Baoky Polskieg o drugiej emisji.
Warszawa, 10. 9. (PAT) Na najbliż-

szem posiedzeniu Rady Ministrów' zo­
stanie zdecydowana sprawa sprzedaży
akcyj Banku Polskiego drugiej emi­
sji, znajdujących się w posiadaniu rzą­
du. W myśl planu stabilizacyjnego ak­
cje te m ają być sprzedane publiczno­
ści, przyczem posiadacze pierwszej e-

misji mają prawo pierwokupu akcyj

drugiej emisji w stosunku jedna akcja
drugiej emisji na dw'ie akcje pierwszej
— po cenie, jaka została zapłacona
przez rząd, tj. po 150 zł. Pieniądze, osią­
gnięte ze sprzedaży akcji Banku Pol­
skiego drugiej emisji w myśl planu sta­
bilizacyjnego m ają być przez rząd w

porozumieniu z doradcą finansowym
użyte na cele gospodarcze.

Palestyna p od protektoratem Polski.

Na Boga!... flitu albo perskiego proszku!

Warszawa, 11. 9. (tel. wł.) Dziś o 9 ra­
no przybyli do Warszawy ministrow'ie

przemysłu i handlu Finlandji i Łotwy.
W nocy obaj ministrowie wyjadą do
Poznania, stąd do Gdyni, poczem raz

jeszcze w'rócą do Warszawy.

Pomnik Idzikowskiego w Nowym Jorku.

Na posiedzeniu likwidaęyjnem komi­
tetu lotu transatlantyckiego postano­
wiono uczcić pamięć bohatera lotu m a­
jora Idzikowskiego przez wmurowanie

tablicy pamiątkowej w gmachu kon­
sulatu polskiego. Komitet postanowił
ofiarować majorowi Kubali, który spo­
dziewany jest w Ameryce, resztę fun­
duszu lotu w wysokości 1000 dolarów.

Kto wygrał na loterii?
W trzecim dniu ciągnienia V klasy

19-tej polskiej loterji państwowej, głó­
wniejsze wygrane padły na numery na­
stępujące:

29080 zl na nr. 143946.
15 003. zl na nr. 130057.
10 003 zl na nr. 127290.
5 080 2) na n-ry 54811 95571 125634.
8 080 zl na n-ry 78480.
2 988 zl na n-rv 7508 19920 20608 25902

54529 88406 113591.
1 803 zl na n-ry 19487 21017 25185 41484

78903 79574 91920 94763 96300 102368
103819 107339 143460 148006 149552 163400
178120

699 zl na n-ry 815 2778 3862 5741 11281
16946 16966 17547 21782 22740 44217 44990
48847 51757 57Ó83 57775 67689 87527
107117 129379 131704 148201 150285 150722
156239 182512.

Mniejsze wygrane oraz stawki
są do przejrzenia

vi KCŁEKTURSE LOYERźl PAŃSTWOWE*

róg Swfcrsawej - tsSsfon 39.
Tamże wypłata wszelkich wygranych oraz

zamiana wygranych losów na inne. (2458t
580 zl na n-ry: 309 353 446 26G8 3079

3490 12929 13127 18561 19516 21379 23204
23721 24097 28266 29573 29676 31973 33624
33890 34268 34653 35468 35950 36672 37429
37840 38015 38026 38178 38556 38652 3915G
40052 41549 42114 42210 43211 44083 44550
44672 45682 46936 49407 50108 50168 50279
50355 52124 53250 53817 53906 56293 56432
56928 60595 61571 63182 68727 69784 73339
75075 75542 76305 76503 77078 77470 77723
79406 79501 79502 81681 81715 84274 84496
88430 86626 88378 90893 91363 92794 96115
96394 97993 98217 98232 99323 99466
100310 102149 103450 104874 104888 104999
105056 105071 106653 108267 108674 109097
111130 111959 112968 114721 1161.36 116590
117647 119107 120982 124552 125248 127720
128539 129553 129797 130270 132374 133291
134411 134657 135401 137722 138489 139595
139633 140355 141517 143003 143879 144717
145616 146630 155703 157786 159243 161969
163151 163775 164946 166636 167917 168024
168145 169228 170167 172231 175904 175412
176611 177634 178295 180316 181389 181722
181963 182489 182501 182585 183069 183334
184040.
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Prawda o pogromach.
iii.

Podczas długoletniego panowania
Kazimierza Jagiellończyka (l447-1492)
głównym przeciwnikiem żydów był Zbi­
gniew Oleśnicki, niegdyś prawa ręka
Jagiełły, a za Kazimierza głowa opo­
zycji zrądów królewskich, które istot­
nie na błędną zeszły drogę i stawały
się przyczyną różnych niepowodzeń w

polityce zewnętrznej i wewnętrznej.
Bolał nad tem mądry biskup, widząc,
że źle się dzieje, że co do współżycia
chrześcijan z żydami krzywdy mate-

rjalne spotykają ludność polską, że z

żydostwa wypływa upadek moralno-ści,
a sam król popada w zależność od bo­
gatego lichwiarza niejakiego Fiszela.

Król brał od niego pieniądze na za­
staw, a zastawiał nawet srebra stołowe
i atłasową suknię królowej (Szajnocha:
,,Jadwiga i Jagiełło"), za takowe zaś

ubliżające władcy polskiemu pożyczki
szły w ręce żydowskie olbrzymie sumy
lichwy i przywileje dla współwyznaw­
ców Fiszela.

Biskup Oleśnicki bystrem okiem do­
strzegał niebezpieczeństwo i przeciw­
działał wszelkiemi sposobami. Na jego
prośbę przybył do Krakowa słynny w

całej Europie kaznodzieja św. Jan Ka-

pistran, który wzywał publicznie do sa­
moobrony przed żydostwem, siejącem
demoralizację wśród chrześcijan, a kró­
lowi w oczy rzucał takie przestrogi:
,,\Yszystkie nieszczęścia i klęski kró­
lestwa pochodzą ze sprzyjania żydow­
skiej niewierności i lichwie... Strzeż się,
aby cię za lekceważenie owych upo­
mnień nie spotkała kara!" (K. Barto­
szewicz: ,,Antysemityzm w list. poi.")

Powszechny głos za taką karą Bożą
uważał klęskę króla w walce z Krzyża-
żakami pod Chojnicami w r. 1454. Od

tego też czasu Kazimierz zmienił swoje
usposobienie względem judaitów.

A ty-mczasem żydzi, pewni siebie pod
skrzydłami królewskiemi brali wygó­
rowane lichwy od pożyczek, sięgające
do 240% (dr. J. Schipper: ,,Studja nad
stosunkami gosp. żydów w Polsce pod­
czas średniowiecza"). To się jednak na

nich zemściło, gdyż pogromy oburzonej
i rozgoryczonej ludności następowały
jeden po drugim.

I tak w 1445 r. lała się krew lichwia-
rzów w Bochni, w 1447 w Poznaniu, w

1464 poturbowali żydów w Krakowie

krzyżowcy, spieszący na wypraw'ę tu ­
recką, w tymże roku powtórnie Poznań
dał im się we znaki, potem znów kra­
kowskie mieszczaństwo w 1477, 1494,
i 1499 r., a lwowianie w r. 1498. (Jeske-
Choiński: ,,Hist. żydów w* Polsce").

'w jakich rozmiarach przeciągały te

burze nad głowami judaitów, dokładnie
nie wiemy, jednakże ani porównania z

pogromami w innych państwach jak w

Hiszpanji, Francji, Anglji, Niemczech,
Czechach, bo gdyby pogromy polskie
posiadały to sarno natężenie co zagra­
niczne, niewątpliwie żydzi uciekaliby
od nas tak jak z innych krajów, gdzie
ich prawdziwie prześladowano.

O pogromie krakowskim z r. 1464

wiemy z pism Bielskiego, że krzyżowcy
pogromili raptem 30 żydów. Jak widzi­
my, klęska to minimalna w' porów'na­
niu z tem, co z żydami wyprawiała za­
granica.

A jednak Izrael w' Europie i za oce­
anem krzyczy ustawicznie majwięcej o

pog'romach w Polsce, co W'ięcej — wy­
raz ,,pogrom" nabiera w'skutek publi­
kacji żydowskich artykułów' mocy
wszechjęzykowej. Gdziekolwiek zdarza

się prześladowanie judaitów', autoro-

wie-żydzi nazywają, je: ,,pogrom", jak
gdyby angielski czy też inny język nie

posiadał w swoim słowniku odpowied­
niego wyrażenia, a cel tego ten, ażeby
w słowie: ,,pogrom" wszelkie narody
świata upatrywały polskie okrucień­
stwo, nietolerancję, barbaryzm.

Tak np. swój artykuł tytułuje H.
Bernstein w ,,The day" New-York 1914:
Russians promisses and polish po-

groms" i L. Chazarowicz: ,,Les Fo-

groms Antijuifs en Galicie et en Po-

logne..." Stockholm 1919.
O! Stokroć więcej w tem perfidnej

złośliwości nii w urąganiu Niemców,
kiedy każdą kiepską gospodarkę mia­
nują: ,,polnische Wirtschaft". Niemiec­
kie szyderstwa tę przynajmniej dają
korzyść, iż nas straszą, byśmy przy­
padkiem nie popadli w bezrząd, tym­
czasem żydowskie wołania: ,.pogrom!
pogrom!" zohudzają przed światem

polskie imię, kulturę i stykę.

Komu jest w Ameryce dobrze?
Głas Amerykanina o Stanach Zjednoczonych. - Podstawowy optymizm. — Rekor­

dowa wytwórczość przemysłowa; ożywienie na giełdzie. — Ciężkie położenie drobnych
przedsiębiorców. — Kryzys rolnictwa.

(Od własnego korespondenta ,,Dziennika Bydgoskiego").

Berlin, we wrześniu.

Wśród licznych wybitnych Amerykanów',
przybyłych do Europy, na parowcu-olbrzy
rnie ,,Bremen", wyłowili przedsiębiorczy
dziennikarze Mr. S. H . Barkera, prezesa

łwuŁoiu. i łuui hii imHtKaMW'nur-oaPMCTUPMmijwłŁM

Bankers Trust Co. of Phlladelphia i Ban-

kers Securities Corporation. Uprzejmy A-

merykanin chętnie informował prasę o o-

becnej sytuacji gospodarczej w Stanach

Zjednoczonych, która, jego zdaniem, przed­
stawia się, jak następuje:

Zasadniczo zapatruje się Mr. Ba.rker, jak
każdy typowy Amerykanin, bardzo opty­
mistycznie na rozwój Stanów' Zjednoczo­
nych. Są ku temu realne podstawy; a więc:
w Ameryce panuje rekordowa pomyślna
kcnjunktura (warunki gopodarcze) dla prze­
mysłu żelaznego 1 stalowego, samochodo­
wego i elektrycznego. Dzięki systemowi za­
kupów na spłaty, zwiększa się krajowa
konsumeja, co znowu wpływa na zwiększe­
nie się wytwórczości przemysłowej. Łącz­
nie z tem podkreślił prezes Barker ożywie­
nie giełdowe w Nowym Jorku, które wpraw­
dzie częściowo jest nadużywane przez spe­
kulantów, częściowo jednak finansuje prze­
mysł w drodze wydawania nowych akcyj
poszczególnych przedsiębiorstw (t. zw. nowe

em isje akcyjne).
Mr. Barker widzi jednak również stro­

ny ujemne amerykańskiego życia gospo­
darczego. Przemyśl samochodowy stoi u

granic swojego rozwoju; konkurencja w tej
dziedzinie ostatnio bardzo się zaostrzyła.
Próby eksportu samochodów do Europy i

wogóle zagranicę nie dają możności osią­
gnięcia dostatecznie wysokich cen lub do­
statecznie dużych obrotów. Największym
rynkiem samochodowym pozostają nadal

Stany Zjednoczone, które potrzebują wielu

miljonów wozów rocznie na zastąpienie sta­
rych samochodów z ogólnej liczby 25 miljo­
nów automobili w Ameryce! Drugim kło­
potem jest nadprodukcja nafty i niemoż­
ność solidarnego ograniczenia tej wytwór­
czości przez ogół przedsiębiorstw nafto­
wych.

Nawet z punktu widzenia bardziej ogól­
nego nie wszędzie widać amerykańskie po-

Dr. Antoni Marczyński. 39
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(Dokończenie ,,Niewolnic z Long Island**

i ,,Przeklętego Statku".)

(Ciąg dalszy).
— Wpadliśmy na mieliznę, — jęknął

inżynier, próbując powstać o własnych
siłach, lecz głos jego utonął w chaosie

okrzyków' przerażenia, wśród kakofonji
dźwięków wylatujących szyb i łoskotu

pękających z trzasldem desek...

Rozdział XI.

W godzinę po katastrofie duża moto­
rówka ,,Astarte" odbiła od unierucho­
mionego okrętu. Uprzednio sam Puła­
ski w tow'arzystwie Betty okrążył sta­
tek w małem czółnie, stwierdził naocz­
nie rozmiary uszkodzenia i doszedł do

przekonania, że dalszy pobyt na pokła­
dach ,,Afrodytę" byłby połączony z

wielkiem niebezpieczeństwem na wypa­
dek sztormu, że naw'et w'iększa fala mo­
że przewrócić wrak, który się tak nie­
fortunnie ustawił. Bow'iem ,,Afrodytę",
czyli obecnie ,,Daisy", wjechała na mie­
liznę płynąc równolegle do wybrzeża, w'
kierunku południowym, w'ięc silniejsze
fale, bijące w sztymbork, musiałyby ją
obalić w krótkim czasie.

Przekonał też szj'bko Betty, która się
początkowo upierała, żeby pozostać na

statku, że równie dobrze mogą na brze­
gu oczekiwać ratunku od przepływ'ają­
cych tędy okrętów, wydał szereg celó­

wych zarządzeń i rozpoczęło się lądo­
w'anie. Z pomocą dwóch mechaników,
których Betty zakw'alifikowała jako
,,wcale przyzwoitych łotrzyków" spu­
szczono na wodę ,,Astartę". Prócz Puła­
skiego, mechaników i Betty, zabrała
motorówka dw'adzieścia dwie dziewczy­
ny, ładunek konserw', w'ędzonego mięsa
itp. wiktuałów, dalej spory zapasik a-

municji do karabinów i krótkiej bro­
ni, całą skrzynkę medykamentów z okrę
towej apteczki i tak wyekwipowana
ekspedycja wyruszyła w stronę lądu
wśród radosnych okrzyków zebranych
na pokładzie kobiet, które niecierpliwie
oczekiwały swej kolejki...

Następnie jeden mechanik, eskorto­
wany przez trzy srogie amazonki po­
wrócił do statku po drugi transport, a,

żeby przyśpieszyć proces przewożenia
tylu ludzi na brzeg, z polecenia Puła­
skiego (który pozostał na lądzie) spu­
ścił dużą szalupę, aby ją holować za

motorówką. Dzięki takiemu ulepszeniu
komunikacji, około południa przeszło
dwieście kobiet znalazło się na brzegu i
w różowych humorach spożyto pierw­
szy obiad na Czarnym Lądzie.

— Jeszcze raz obrócicie i po robocie,
— rzekła Betty, wydzielając mechani­
kom ich porcje.

Pułaski był innego zdania:
— Musimy przedew'szystkiam prze­

wieźć jak najw'ięcej żywności, am u n i­
cji, pledów, derek, drzewa na opał, ró­
żnych narzędzi, słowem należy tu przy-

transportować wszystko, co może się
nam przydać w robinsonowskim żywo­
cie, bo trzeba się liczyć z tą możliwo­
ścią, że przyjdzie nam tutaj czekać na­
wet parę tygodni..'.

— Parę tygodni? — zakrzyknęła Bet­
ty; — na psa urok! ,

— Bodajbym był złym prorokiem.
Daj Boże, żeby się jaki statek zjawił
choćby jutro, ale trzeba być przygoto­
wanym na najgorszą ewentualność.

— Więc sądzisz, że tędy statki tak
rzadko przepływają, lub może, że taki

potężny w'rak ujdzie uwagi żeglarzy?
— Ani jedno, ani drugie, darłing, ale

patrzę na sprawę trzeź'wo i wiem, że

pierwszy lepszy skuner, czy kuter, czy
nawet większy stateczek doraźnej po­
mocy nam nie udzieli.

— Jakto? Dlaczego?
Inżynier uśmiechnął się wyrozu­

miale:
— Oj, kobieto, kobieto, — rzekł, poka­

zując Betty mnogą rzeszę rozgadanych
niewiast; -- poprostu dlatego, że nie
chodzi tu o jednego czy dwóch rozbit­
ków, ale o blisko trzysta dziewcząt, nie

licząc naszych więźniów, a takiego tłu­
m u żaden statek, płynący w dodatku
z ładunkiem, nie zabierze. Co najw'yżej
weźmie kilka osób, odstawi je do jakie­
goś większego portu, skąd po resztę
wyślą specjalny okręt. No, a my chyba
nie będziemy w liczbie tych kilku o-

sób, nie opuścimy tutaj naszych bie­
dnych towarzyszek, praw'da?

— Tak jest, — odparła pow'ażnie; —

pozostaniemy aż do końca i ostatni

w'siądziemy do szalupy po nas wysła­
nej.

— Wobec tego, — ciągnął dalej inży­
nier, - Anielka Rawska będzie musia­
ła pozostać nadał na ,,Afrodytę", aby u-

trzymać w karbach tych bandytów i do­
pilnować ekspedycji naszych transpor­
tów,

-- No. ale tak wielka eskorta jest
zbyteczna. Jeszcze z trzydzieści dziew­
cząt można tu przewieźć.

— Z tem się zgadzam. Będzie to mia­
ło jeszcze i tę dobrą stronę, że w razie

gdyby się zanosiło na burzę, szczupły
oddziałek pomieści się w motorówce
i schroni się tutaj.

— A moi towarzysze? Co z nimi się
stanie wówczas? — wmieszał się do

rozmowy jeden z mechaników.

— Nie twoja rzecz, — odparł inżynier
ostro; - wy byście także o naszej skó­
rze nie myśleli, na naszem miejscu.
Bądź zadowolony, żeś sam cało wy­
szedł.

— Ja się tylko tak spytałem, — od­
parł potulnie zgromiony i schylił nisko

głowę, by Pułaski nie mógł dostrzec

w'yrazu jego twarzy. Drugi mechanik
uważał za stosowne złagodzić wrażenie
słów kolegi:

— Scroop ma tam brata, proszę pana,
dlatego się pytał.

— Taaak? Któryś to?

— Toby. Taki młody chłopak. Sie­
demnaście lat ma.

— I tyś miał sumienie takiego sm ar­
kacza wciągnąć do szajki zbrodnia­
rzy?

— To moja rzecz, ~ warknął starszy
Scroop, patrząc wyzyw'ająco na inży­
niera. YV tej chw'ili Bill Mildred, ów

drugi mechanik, wyrżnął go pięścią pod
piętę żebro i w gwarze kryminalistów
syknął dwa słowa, których znaczenia
Pułaski wprawdzie nie zrozumiał, ale
które odniosły nadzwyczajny skutek.

Czupurny Scroop nie puścił więcej pa-
ry z gęby i w milczeniu wysłuchał re­
prymendy.

(Ciąg dalszy nastąpi).

W Mandżurii

Trudne zadanie gołąbki pokoju.
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wodzenie gospodarcze, t. zw, ,,prosperity".
Położenie m ałych fabrykantów 1 drobnych
kopców fest nie do pozazdroszczenia. Mali

przedsiębiorcy cierpią głów nie skutkiem

konkurencji wielkich firm.

W sprawie kryzysn rolnictwa zwrócił

Mr. Barker uwagę dziennikarzy na trud­
ność oceny nstawy dla farmerów, na której
wyniki należy poczekać. Rolnictwo cierpi
skutkiem zbyt niskich cen na ziemiopłody
na rynku światowym; z drugiej strony mo­
głoby podwyższenie cen na produkty rolne

spowodować dalszą zwyżkę cen wyrobów
przemysłowych. Instytucją, która ma re­
gulować t. zw . ,,politykę rolną" jest t. zw.

Federal Farm Board. (Rada Rolna St. Zj.).
Ciekawa jest sytuacja w rucha budo­

wlanym. Do niedawna Amerykanie dążyli
do oddzielnego domku dla każdej rodziny.
Obecnie sfery zamożniejsze wolą mieszkać

we większych domach w kilka rodzin — w

zwykłych mieszkaniach. Wtedy bowiem

korzystają z dobrodziejstw ogólnych, t. zw .

Central Service, mają zwykle wspólną kuch­
nię i inne urządzenia gospodarcze, co od­
ciąża Amerykanki od zbyt dużej pracy w

gospodarstwie domowem.

Dr. A. B.

Z KRAJU.
KRAKÓW. 560 tysięcy na cele inwe­

stycyjna. Na posiedzeniu specjalnej ko­
misji miejskiej pod przewodnictwem
wiceprezesa miasta Wielgusza, uchwa­
lono zaciągnąć na cele inwestycyjne po­
życzkę w wysokości 500000 złotych.

LWÓW. Złodzieje w synagodze. Do

jednej z tutejszych synagog włamali

się złodzieje i skradli srebra ogólnej
wartości około 50 tys. zł.

LWÓW. 50 lat pracy scenicznej. W

najbliższym czasie odbędzie się w te­
atrze lwowskim jubileusz 50-lecia pra­
cy scenicznej znakomitej artystki Zofji
Czaplińskiej, która pracowała długie
lata na scenie lwowskiej.

KRAKÓW. Napad rabunkowy. N ie­
znany osobnik napadł na woźnego Mar­
cina Fudolę, rzucił mu piasek w oczy,

poczem zrabował teczkę z pieniędzmi.
W teczce znajdowało się 16.000 złotych
gotówką i 900 złotych czekiem. Ofiarą
zamachu zaopiekowało się pogotowie
ratunkowie.

WILNO. Wybory do kasy chorych
wstrzymane. Z rozporządzenia mini­
stra Prystora wstrzymano na czas nie­
określony termin rozpisanych już wy­
borów do rady kasy chorych. Wobec

tego, iż kadencja rady kasy chorych
upływa 29 bm. należy się spodziewać,
iż od tego czasu urzędować będzie ko­
misarz rządowy.

CZĘSTOCHOWA. Banda podpalaczy.
Policja częstochowska aresztowała

wójta gminy Kamyk Jana Szaflika, i

jego 5 wspólników, mieszkańców oko­
licznych wsi, należących do gminy Ka­
myk. Spółka ta pracowała w ten spo­
sób, iż gospodarze ubezpieczali za po­
średnictwem wójta swe majątki na

dość wysokie sumy, poczem podpalali
je, a otrzymywaną premją ubezpiecze­
niową dzielili się z wójtem. Całe zor­
ganizowane przedsiębiorstwo osadzono
w więzieniu,

OLKUSZ. Walka z tłumem. Przed 2

dniami bracia Maciąscy zamordowali
w bestjalski sposób niejakiego Zgadza-
ja. Po dwudniowych poszukiwaniach
policja zdołała morderców dziś zaare­
sztować. W czasie przeprowadzania
zbrodniarzy z aresztu do sędziego śled­
czego zgromadził się wielki tłum, który
podżegany przez kilku prowodyrów
chciał zbrodniarzy zlynczować. Dzięki
energicznej postawie policji zbrodnia­
rze ocaleli od niechybnej śmierci. W

czasie wałki z tłumem policjanci od­
nieśli rany.

ZAKOPANE. Straszna katastrofa
samochodowa. Na serpentynach szosy

pod Morskiem Okiem tuż za Wodospa­
dami Mickiewicza wydarzyła się strasz­
na katastrofa samochodowa. Auto An­
drzeja Zwijacza wymijając dorożkę
samochodową kierowaną przez właści­
ciela Jana Knapa wjechało do rowu.

Samochód wywrócił się do góry kołami.

Jadąca samochodem wraz z właścicie­
lem p. Kazimiera Kutrzebowa, polka z

Nowego Jorku w czasie wypadku doz­
nała ciężkich obrażeń ciała. Przybyłe
Pogotowie przewiozło ofiarę wypadku
do szpitala klimatycznego w staiiie

ciężkim.

Młodociani zabójcy profesora Jackiewicza
na ławie oskarżonych.

Lwów, dnia 10.9.

Wczoraj odbyło się tu przed sądem
przysięgłych przeciwko dwom uczniom

klasy VIII gimnazjum ruskiego we

Lwowie: Wł. Peteszowi i Semenowi

Masnykowi oskarżonym o usiłowanie

zabójstwa prof. Jackiewicza, udzielają­
cego w klasie oskarżonych języka ukra­
ińskiego. Prof. Jackiewicz od dłuż­
szego czasu otrzymywał anonimy gro­
żące mu śmiercią. Gdy Peteszow na

półroczu szkolnem otrzymał zły sto­
pień z języka ukraińskiego, postanowił
on zemścić się i wraz z Masnykowem
obmyślili plan morderstwa. 15kwietnia
1926 r. gdy prof. Jackiewicz znajdował
się w mieszkaniu przez uchylone okno

padł strzał, który na szczęście chybił.
W wyniku rozprawy skazano Masnyko-
wa na 8 miesięcy ciężkiego więzienia,
a Peteszowa na 1 rok.

Sensacyjne włamanie
do kasy poczty w Zakopanem.

Misterna robota wskazuje na międzynarodowych
,,fachowców'*.

Sensacyjnego włamania dokonano do

kasy poczty w Zakopanem. Włamywa­
cze przepiłowali w misterny sposób kra­
ty w oknach urzędu pocztowego, poczem
dostali się do pokoju, w którym mieści­
ła się kasa ogniotrwała. Tu złodzieje
znanym sposobem t. zw. rakiem rozpru­
li tylną ścianę kasy i skradli 64.000 zł

banknotami, 1019zł w bilonie. Włamy­
wacze operowali w pośpiechu, albowiem

pozostawili nietknięte dwie podręczne
kasetki żelazne zawierające przeszło
20.000 zł bilonem oraz poważną ilość

znaczków pocztowych. Złodzieje opero­
wali w rękawiczkach, ze śladów należy
wnioskować, iż było ich dwóch.

Błysk szczęścia w ubogiem
mieszkaniu lwowskiego cukiernika
40 tysięcy wygranych dolarów zabezpieczy byt całej rodzinie

Lwów, dnia 10. 9.

W ostatnim ciągnieniu dolarówki,
40 tysięcy dolarów wygrał lwowianin

cukiernik - kucharz Niceforowicz, któ­
ry kupił dolarówkę w jednym
z tutejszych kantorów. Niceferowicz po­
siadał 14 dolarówek, z których 10 sprze­
dał przed ciągnieniem. Na szczęście
wygrana padła na numer, będący w je­
go posiadaniu.

*

Wiktor Niceforowicz, którego los w

ostatniem ciągnieniu dolarowej pożycz­
ki premjowej obdarzył główną wygraną
w wysokości 40 tysięcy dolarów, liczy
lat 52 i jest cukiernikiem i kucharzem

w restauracji hotelu George'a.

Żyje on w bardzo skromnych warun­
kach. Zajmuje wraz z rodziną ubogie,
jednopokojowe mieszkanie i ciężko pra­
cuje, aby kształcić swoje dzieci. Córka
Niceforowicza ukończyła właśnie gim­
nazjum, syn zaś jest uczniem 7 klasy
gimnazjalnej.

Przed kilku miesiącami zakupił w

jednym z lwowskich domów banko­
wy'ch 5 dolarówek, między którymi
znajdowała się jedna z Nr. 66605. Ta

właśnie przyniosła mu wygraną.
Niceforowicz przyjął wiadomość o

szczęśliwem błysku losu zupełnie spo­
kojnie.

Przybył on wczoraj w towarzystwie
córki do lwowskiego oddziału Banku

Polskiego i oświadczył dyrektorowi
dr. Zgórskiemu, że wygraną gotówkę
złoży w jednym z państwowych ban­
ków i przeznacza ją na dalsze kształce­
nie dzieci.

— Sam, mówił, nie posiadam dużych
potrzeb. 30 lat utrzymywałem się ze

swojej pracy i posyłałem dzieci do

szkół. Pozostanę nadal przy swoim

warsztacie pracy, może tylko założę
własny interes. Jeszcze się nad tem

namyślę.
Dyrektor Zgórski oświadczył Nicefo-

rowiczowi, że w ciągu 24 godzin, po for-

malnem stwierdzeniu numeru w mini­
sterstwie skarbu, będzie gotówka wy­
płacona.

Zgon fundatora Uniwersytetu I
w Lublinie.

Lublin. Zm arł tu śp. Karol Jaroszyń­
ski, fundator katolickiego uniwersytetu
w Lublinie, kawaler papieskiego orde­
ru św. Grzegorza. Jaroszyński był przed
wojną właścicielem licznych dóbr i fa­
bryk na Ukrainie. Przed zgonem ks.

Pawelski w imieniu kardynała Polski

katolickiej wyraził Jaroszyńskiemu
wdzięczność za pomoc przy zakładaniu

katolickiej uczelni.

Poznań — Kraków — Warszawa

spieszą z pomocą zubożałej ludności
na Wileńszczyźnie,

Wilno, dnia 10. 9.

W związku z tegorocznym nieurodza­
jem w powiecie bracławskim i dziśnień-

skim miasta Poznań, Kraków i War­
szawa nadesłały dla komitetu pomocy
kilka wagonów artykułów spożywczych
oraz kilka tysięcy złotych na rzecz

ludności dotkniętej klęską nieurodza­
ju.

Autobus wpadł na motocykl.
12 oficerów rannych.

Lublin. Na szosie między Gołębiem
a Wielką Głębią autobus wojskowy II.

p. saperów kaniowskich w Puławach

wpadł na motocykl, prowadzony przez
adiutanta pułku por. Iglickiego. Auto­
bus stoczył się do rowu i roztrzaskał

się. Znajdujący się w autobusie ofice­
rowie w liczbie 12 odnieśli cięższe Ińb

j lżejsze obrażenia. Por. Iglicki złamał

1nogę i doznał szeregu obrażeń.

KRAŚNIK. Samobójstwo porucznika.
Porucznik 24 pułku ułanów Brzeziński,
jeden z najlepszych jeźdźców tego puł­
ku, popełni! samobójstwo, pozbawiając
się życia wystrzałem z rewolweru.

Przyczyna samobójstwa jest nieznana.

Epidemia duru plamistego
w Warszawie

wytworem chorej wyobraźni niemiec­
kiego publicysty.

Warszawa, dnia 10. 9.

Podana w gazecie ,,Danziger Allg^-
meine Ztg." z dnia 31-go sierpnia wia-

domóść o rzekomej epidemji duru pla­
mistego w Warszawie, jest niezgodna z

prawdą. Ministerstwo Spraw Wewnę­
trznych Rzplitej Polskiej wyjaśniA, że

w Warszawie nic ma ani jednego przy­
padku duru plamistego. Pojedyncze
przypadki duru plamistego, rejestrowa­
ne niekiedy w Warszawie, pochodzą z

tych miejscowości, gdzie dur plamisty
jeszcze się utrzymuje, a więc wyłącznie
prawie z kresów wschodnich. Ostatni
taki pojedyńczy przypadek odnotowany
był w łipcu, lecz dzięki niezwłocznemu

odosobnieniu chorego w szpitalu i wy­
danym zarządzeniom, nikt więcej na

dur plamisty nie zachorował. Nato­
m iast zaznacza się nieznaczne nasilenie

duru brzusznego, jaki zazwyczaj o tej
porze nietylko w Polsce, ale i w państ­
wach zachodniej Europy występuje.

Drut kolczasty na torze kolejowym.

Zawiercie, d n i a 10. 9.

Na torze kolejowym Zawiercie—Lazy
nieznani sprawcy położyli olbrzymi
kłąb drutu kolczastego. Na szczęście
maszynista dojrzał go i w odpowiedniej
chwili zatrzymał pociąg unikając kata­
strofy. Policja wszczęła dochodzenie

celem wykrycia zamachu.

Zamordowany na pograniczu.

Wilno, dnia 10. 9.

Jak donosi prasa wileńska, nocy u-

biegłej w pobliżu wsi granicznej Zem-

czug, w rejonie Dokszyc, został zastrze­
lony przez żołnierzy sowieckich na po­
graniczu polsko-sowieckiem zbiegły z

więzienia niejaki M arjan Kuratowicz,
który w r. 1926 został aresztowany przez
straż sowiecką.

Śp. Kuratowicz pochodził z W arsza­
wy. Był on więziony w lochach więzie­
nia Borysowskiego w ciągu trzech lat.

Budowa osiedli urzędniczych w Gdyni.

Spółdzielnia mieszkaniowa urzędni­
ków państwowych w Gdyni zakupiła
w ubiegłym tygodniu w Orłowie tereny
o powierzchni 120.000 mtr., przeznaczo­
nych pod budowę osiedli urzędniczych.
Akcja spółdzielni mieszkaniowej urzęd­
ników państwowych znalazła energicz­
ne i wydatne poparcie ze strony tutej­
szych czynników z dyrektorem Banku

Gospodarstwa Krajowego p. W ejersem
na czele.

146 ofiar huraganu na Filipinach.
Według doniesień z Manili lista ofiar

straszliwego huraganu, jaki szalał nad

Filipinami, obejmuje narazie 146 na­
zwisk. W samem tylko osiedlu Infanta

na zachódniem wybrzeżu prowincji Tay-
fas, położonej na wyspie Luzon, zginęło
50 osób. W szystkie gmachy i domy mie­
szkalne zostały całkowicie zniszczone.

Ocalało zaledwie 8 budynków i to mo­

cno uszkodzonych. Ludność jest pozba­
wiona środków żywności i wody do pi­
cia. Na tem tle rozgrywały się drama­
tyczne sceny walki. Za wiadro wody
płacono bajońskie sumy. Z pomocą gło­
dującej ludności rząd amerykański wy­
słał 3 samoloty, na pokładzie których
znajdują się siostry miłosierdzia, i leka­
rze, oraz środki żywności.

Smutne zakończenie' nieudałego samobójstwa.
(ak.) Córka pewnego wybitnego prze­

mysłowca z Pragi, udała się do znanego

miejsca kuracyjnego Karlove Yary.
Zwykły śmiertelnik jedzie do ,,badu"
głównie dla przeprowadzenia kui-aeji,
lub dla przyjemności. Młoda ta, podobno
nawet bardzo piękna panienka, wpadła
na myśl popełnienia tam samobójstwa.
W tym też celu wybrała się do Karlo-

vych Varów. Znalazła się niebawem na

tę samą nutę nastrojona dusza w osobie

pewnego lekarza dr. Murtena. Zacieśni­
ły się więc nici przyjaźni, oparte na tem

samem dążeniu. Na propozycję sympa­
tycznego doktora, by jako pierwsza wy­

chyliła kielich przez niego podany, mło­
da dama chętnie się zgodziła. Uczyniono
według zapowiedzi.

I cóż się stało? Młoda dama po kilku

godzinach zbudziła się ze ,,snu śmiertel­
nego" i stwierdziła, że jej przyjaciel du­
chowy znikł, a pozatem znikły biżuterja,
cenne futro i pieniądze prze(straszonej
kobiety. Dr. Murten uważał za lepsze, —

zamiast w zaświaty — umknąć za grani­
cę. Wypadek ten wpłynął jednakże bar­
dzo dodatnio na niedoszłą samobójczy­
nię, gdyż przyznać musiała, żeżycie mo­
że być tak piękne i warto naprawdę żyć,
choć się nawet padnie ofiarą oszusta.
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Berlińska Wystawa Reklamowa.
Laikom się podoba, fachowcy rozczaro w ani. — Niema rzeczy nowych. — Mini­

malny udział zagranicy.
(Od własnego koresp. ,,Dzień. Bydg.'*)

Berlin, we wrześniu.

Dobiega końca wielka berlińska Wy­
stawa Reklamowa. zapoczątkowana
światowym kongresem reklamy z wy­
bitnym udziałem Anglików i Ameryka­
nów. O ile Kongres Reklamy miał mo­
menty ciekawe, ze względu na obecność

wybitnych specjalistów, przemysłowców,
wydawców i tp., nie przedstawia Wysta­
w-a niczego nadzwyczajnego, zwłaszcza
z punktu widzenia fachowego.

Wystawa zajmuje wprawdzie dw-ie
duże hale, na terenie wystawowym ko­
ło Kaiserdammu, i przedstawia się ar­
chitektonicznie okazale. U wejścia na

wystawę zaaranżowane jest ,,Stare Mia­
sto1*, mające pokazać, jak wyglądała re­
klama dawniej; wychodzi się zaś z wy-:
stawy przez współczesne ,,Mia-sto Świa­
tła'*. Poszczególne kioski są często b.

gustowne. Laikom wystawa się naogół
podoba. Ale fachowcy zaznaczają słu­
sznie, że niewiele się mogą na tej wy­
stawie nauczyć...

Głównym szkopułem jept prawie zu­
pełny brak rzeczy, naprawdę nowych.

Pod tym względem stały dwie poprzed­
nie Wystawy Reklamowe, urządzane w

Berlinie w latach powojennych o wiele

wyżej. Następnie nie jest Wystawa Ber­
lińska, jak to bylo zapowiadane, między­
narodową, w najważniejszym dziale wy­
stawowym — prasowym występują pra­
wie wyłącznie firmy niem ieckie i to nie

wszystkie: z trzech wielkich koncernów

prasowych w Niemczech reprezentowa­
ne są jedynie dwa (Scherl i Mosse) zaś
Dllsfeln oświadczył, że ,,nie potrzeba
mu reklamy na wystawie".

Niewątpliwie stanowi wystawa cie­
kawy pokaz dla osób, które nie znają
współczesnej reklamy niemieckiej, zwła­
szcza z ostatnich paru lat. To jest jed­
nak ws'zystko. Żadnych rewelacyjnych
nowości, żadnych systematycznych prób
ujęcia całości, żadnych wybitnych no­
wych myśli... Dlatego też utwierdzić wy­
pada, że mimo mnóstwa zewnętrznych
efektów, ładnych stoisk etc., Wystawa
zawiodła pokładane w niej nadzieje, za­
wiodła przedcwszystkiem liczne i mia­
rodajne rzesze fachowców.

Dr. A. B.

Bilans Teatru Miejskiego
za sezon 1928-29.

obejmujący czas od 1-go września

Teatr Miejski w Bydgoszczy dał w ubie­
głym sezonie 1928/29 ogółem 407 przedsta­
wień, z tego dramatu 194, operetki 183 i ob-

cyc himprez 30. Tak jak w ubiegłym sezo­
nie tak i w tym uwzględniał teatr w pierw­
szym rzędzie autorów polskich, stawiając
to sobie jako zasadniczą linję przewodnią
teatru b. dzielnicy pruskiej.

Premjer wystawiono 30 (dramatu 20. o-

peretek 10) i z tego polskich autorów; pre­
mjer 11, obcych zaś premjer 9 i to prze­
ważnie (7) w sezonie letnim.

Następujące utwory grahe w ubiegłym
sezonie: Grube ryby (6), Pa.n Geldhab (o),
Dożywocie (IO), Noc w Wenecji (22), Kró­
lewski jedynak (18), K siężniczka Ola-ła (14),
Pieśń nad pieśniami (15), Paganini (27)j
Głupi Jakób (li), Orłów (23), Klub kawał*,
rów (IO), Niedźwiedź Miś (5), Turandot (17),
Gasparone (20), Szpieg (li), Polska krew

(23), Hamlet (16), Baron cygański (21), Nie­
spodzianką (S), Panna z dobrego domu (14),
Młodość w m aju (14), Odrodzenie (5), Myss
kościelna (13), Łatwiej przejść wielbłądowi
(G), Prawo pocałunku (8), Oto kobieta (7,
Słodka dziewczyna (IO), Medor (6), Sybilla
(9), Znakomity człowiek (3).

Przedstawień dla Związków inteligen­
cji, robotniczych, wojska i młodzieży szkol-

1928 r. do dnia 31 sierpnia 1929 r.

nej po cenach bardzo niskich dano 82, bez­
płatnie było żołnierzy, bezrobotnych i wy­
chowanków Internatu Kresowego około 9

tysięcy.
Zespół artystyczny liczył 42 osoby, chór

23 osoby, orkiestra 15 pap. 24 osoby, balet

8 osób, personel techniczny 30 osób.

Zakończenie sezonu letniego.

,N iem a złej drogi do mojej niebogi" ko­
medja Gustawa Olechowskiego.

Repertuar na sezon 1929/30.

Dramat: 1) Prolog - E mila Zegadło­
wicza, ,,Zemsta za mur graniczny*1 - Al.

Fredro (otwarcie sezonu dram. 21. 9. 1929;
2) ,,Złote więzy" — Rydel; 3) ,,Wiatr od

pól" - Wiśniowski; 4) ,,Krakowiacy i gó­
rale" - Kamiński; 5) ,,Spazmy modne"

Bogusławski albo ,,Bogusławski i jego sce-

i na" — Rapacki; 6) ,,Stary mąż" — Korze­
niowski; 7) ,,Wieczór trzech króli*1 — Sze­
kspir; 8) ,,Don Carlos" - Schiller łub

,,Peer Gynt11 - Ibsen; 9) ,,Piękna Marsy-
ljanka* - Berton; 10) ,,Maman do wzię­
cia" - Siedlecki; 11) ,,W czepku urodzo­
ny" — Rapacki; 12) ,,Różowe domino*1 —

Wroczyński; 13) ,,Cudowny pierścień" -

Wamecki.

Operetka: 1) Carewicz — (otwarcie
sezonu operetki 14. 9. 1929); 2) ,,Teresina'*;
3) ,,Żółty kaftan"; 4) ,,Wieszczka karna­
wału"; 5) ,,K siężniczka Chicago*1; 6) ,,Ró­
że z Florydy"; 7) ,,Ewa"; 8) ,,Betina";
9) ,,Japonka11; 10) Rewja ,,Powrót do wal­
ca1.

Zespól artystyczny.

Dramat-Operetka: 1. Andrzejew­
ska Roma, 2. Arkawin Helena, 3. Górecka

Ryszarda, 4. Kopijowska Jadwiga (Teatr
M, Łódź), 5. Korecka Jadwiga, 6. Łączków-
na Marja (Teatr Nowy, Poznań), 7. Maas-

sówna Helena, 8. Morozowiezowa Natalja,
9. Obarska Ola, 10. Orszańska Blanka, 11.

Podgórska Antonina, 12. Przestrzelska Lu­
cyna (T. HGong'*^ Kraków), 13. Sarnecka

Klara (Teatr Polski, Warszawa), 14. Stohlo-

wa Michalina, 15. Wańska Anna (abs. kons.

Poznań), 16. Żelichowska Alina (Teatr Miej­
ski, Lwów); 17. Andrzejewski Józef, 18. Bu-

jakiewicz Tadeusz, 19. Brodzikowski (Teatr
Nowy, Poznań), 20. Dobrowolski Eugenjusz
(T. M , Toruń), 21. Józefowicz Józef, 22. Ka­
den Czesław, 23. Kłejer Józef (Teatr ,,Re­
duta", Wilnó), 24. Koczyrkiewicz Michał (T.
Miejski, Lwów'), 25. K orecki Kazimierz, 26.

Kowalik Ferdynand (T. Wielki, Poznań),
27. Krassowski Feliks, 28. Laskowski Ta­
deusz, 29. Lochman Stefan, 30. Łapiński
Stanisław, 31. Michułowicz Stefan, 32. Mo­
rawski Władysław, 33. Morozowicz Tade­
usz (Teatr Polski, Kurytyba), 34. Olędzki
Aleksander, 35. Pili Mieczysław (Teatr ,,Re­
duta", Wilno), 36. Prandecki Aleksander

(Teatr Miejski, Kraków), 37. Rychter Wi­
told, 38. Stoma Władysław, 39. Sygietyński
(Teatr ,,Gong", Kraków), 40. Szajkiewicz
Witold.

Główny reżyser: Kazimierz Korecki, -

Kierownik plastyczno-dekoracyjny: Feliks

Krassowski.

Reżyserzy: Arkawin Helena, Andrzejew­
ski Józef, Józefowicz Józef, K orecki Kazi­
mierz, Kaden Czesław, Laskow'ski Tadeusz,
Stoma Władysław.

Kapelmistrze: Sygietyński Tadeusz, Ko­
walik Ferdynand.

Balet (8) osób. Baletmistrz: Władysław
Morawski, Prima-balerina Ryszarda Gó­
recka.

Pożary lasów z powoda upałów.
Panujące w północnych Stanach A. P.

upały spowodowały liczne pożary lasów'.
W stanie Messachusets wskutek ogrom­
nego pożaru lasu zagrożonych jest kil­
ka miejscowości. W okolicach Broock-
field płonie las na przestrzeni 30 ha.
W Lawrence upały dochodzą do 42 sto­
pni Celsjusza, przyczem zanotowano

kilka wypadków porażenia słonecznego.
Również w Nowym Jorku upały docho­
dzą do wysokości nienotowanej od sze­
regu lat.

Święto rolników w Damasławku,
Poświęcenie sztandaru Kółka Rolniczego, połączone

z dożynkami
(Od własnego sprawozdawcy Dziennika Bydgoskiego).

Damasławek) II września.

Z pośród szeregu uroczystości, które po żni­
wach zazwyczaj obchodzą rolnicy, najmilszą
z nich, a przytem jakże symboliczną, jest tra­
dycyjny obchód dożynek. Dożynki są świę­
tem rolnika. Tern zaś większego nabierają one

znaczenia, gdy połączone są z inną jeszcze uro­
czystością.

, Wieś Damasławek (niem. Elsenau) na szla­
ku kolejowym Naklo - Gniezno (przez Kcynię),
dcniedawna jeszcze przesiąknięta była niem­
czyzną. Odpolszczenie wsi przyszło nagle, sta­
nowiąc niezwykły przewrót w dotychczasowem
życiu jej mieszkańców. Powstało niebawem kil­
ka zrzeszeń, z pośród których wolno, ale stale

wybijać się zaczęło na czoło Kółko Rolnicze,
Założone w ro-ku 1920, poczęło skupiać
w swych szeregach coraz więcej członków, aż

doszło do dzisiejszej liczby 93; z pewnością
wkrótce liczba ta przekroczy setkę. Dzięki
wytężonej pracy, Kółko zorganizowało pierwsze
w Wielkopolsce Koło doświadczalne i kółko

kontroli mleczności. Dwaj członkowie Kółka

w Damasławku, pp. K owaliński i Mikołajczak,
należą do Rady Naczelnej W. T. K. R.

* *
*

W ubiegłą niedzielę wspomniane Kółko Rol­
nicze obchodziło uroczystość poświęcenia
sztandaru, połączoną z doroćznemi dożynkami.
Dzięki sympatji, jaką cieszy się Koło, wszyst­
kie nieomal stowarzyszenia bratnie z okolicy
pospieszyły do Damasławka; stawiły się rów­
nież licznie miejscowe zrzeszenia. Rano nastą­
piło powitanie gości; o 10,45 wyruszył długi,
barwny pochód do kościoła parafjalnego; nie­
siono kilka sztandarów. Przed mszą św.

przemówił od ołtarza w głębokich słowach ks.

prob, Tylewski, który dokonał potem poświę­
cenia sztandaru.

Chrzestnemi były panie: W. Sebelowa, Sko-

czyńska, Cz. Derezińska, W. Adamczakowa,
A Siwkowa, K. Kędzierowa, A, Kusz, oraz

panowie: dr. Rościszewski, Halicki, Dereziński,
Sokołowski, Jankowski, Mnichowski i Żygttl-
ski. W czasie nabożeństwa, oprócz śpiewu
chóru miejscowego pod bat. p. Maciejewskiego,
przygrywała orkiestra. Tow. Powst. i Woj.
z Wągrowca pod dyr. p. Szulca.

Po nabożeństwie pochód udal się do sali

p. Menela przy Rynku, na zebranie uroczysto
ściowe. Duża sala zapełniła się po brzegi. Ze­
branie zagaił p. Kowaliński okrzykiem na cześć

Rzeczpospolitej Polskiej. Zkolei powitał przed­
stawiciela władzy państwowej starostę dr. Ro-

ściszewskiego, przedstawicieli spółdzielczości,
delegatów Kółek Rolniczych i miejscowych to­
warzystw, prezesa powiatowego kpt. Ba.'tścha,
przedstawicieli prasy itd. W dłuższem przemó­
wieniu scharakteryzował on omawianą wyżej
przemianę Damasławka, jego szybkie odpol-
szezenie Kończąc przemówienie, zapropono­
w ał p. Kowaliński wybór prezydjum w osobie

p. Bartscha - - przewodniczącego i pp. Kapsy
i Kędziory — ławników. Wybór ten przyjęto;
pod . przewodu, p. Bartscha przeprowadzono
dalsze punkty programu. Otóż sekretarz to

warzystwa damasławskiego odczytał sprawo­
zdanie z 9-letniej działalności Kółka, następnie

przemawiali goście oraz delegaci organizacyj
a wreszcie po podpisaniu aktu poświęcenia z e­
branie zam knięto. Przemawiali m. in, starosta

dr. Rościszewski, kpt. Bartsch, składając ży­
czenia i gwóźdź, p. Tylewski, sekretarz powia­
towy, przedstawiciel ,,Dziennika Bydgoskiego",
p. Jahnke z Łopienna (gwóźdź), Kapsa z W ą­
growca, Doliński, G rzegorzewicz, Koźlak (Ja­
nowiec), p. Szyman z Juncewa, p. Dereziński

z Turzy, Mikołajczak, Krygier z Koldrąbia oraz

delegaci Kotka Rolniczego z K ozielska

(gwóźdź), Łekna, Gorzyc (gwóźdź), dalej przed­
stawiciele towarzystw: pocztowców z Damasła-

wka, kolejarzy (gwóźdź), straży pożarnej
(gwóźdź), Zw. Inw. Woj., ,,Sokoła" (gwóźdź),
Tow. Pszczelarzy, Banku Ludowego w Janow­
cu, szkoły rolniczej janowieckiej itd.. G woź­
dzi złożono ogółem 21. Telegramy nadesłali

p;c.: Domański, Łakiński (Żnin), H alicki (Ko­
zielsko), Przybył (Gołańcz), Pluciński — prezes

W, T. K. R., Siuta, dyr. szkoły rolniczej w Ja­
nowcu, Bank Ludowy w Janowcu i Bank Lu­
dowy w Wągrowcu. Za przemówienia podzię­
kowali pp.: Bartsch i Kowaliński. Po w yczer­
paniu porządku obrad nastąpiła wspólna foto-

grafja, wspólny obiad, w czasie którego wy­
głoszono szereg przemówień i toastów. Popo­
łudnie zapełnił koncert w ogrodzie p. Menela,
połączony z różnemi niespodziankami, o godz.
20-tej przystąpiono do odegrania krotochwili

,,Tajemnica Starego Miasta" oraz ,,Dożynek",
połączonych ze śpiewami i tańcami ludowemi.

Po przedstawieniu nastąpiła zabawa. (bar.)

HERBATA

LIPTONA
NAJWIĘKSZA rSPRZEDAZ

WfcWiejęjŁG

Święto P. W. w Bydgoszay.

Czołowa kolumna Sokolic w czasie defilady w dniu Święta P. W. w Bydgoszczy.

Komendant obwodowy P. W. i W. F. major Zgienicki wraz z poważnemi osobis­
tościami odbiera defiladę przy Placu Wolności.
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Z WIELKOPOLSKI i POMORZA
Tajemniczy szkielet mężezyny

w tesle biedruskim.
W lesie na granicy Biedrusko-Radzirn w o d ­

dziale 110 znaleziono szkielet męski. Stwier­
dzono, że szkielet leży tam już od dłuższego
czasu. Przy szkielecie znaleziono następujące
rzeczy: Gazetę ,,Głos Polski" z dnia 7. 3. 28 r.,

płaszcz długi beżowy bez podszewki, cywilną
kurtkę kroju wojskowego i koszulę w paski.
Czaszka kościotrupa jest z lewej strony wyłu-
pana.

Powiadomiono władze sądowe.

If(sarcim.
Sprostowanie. W ,,Dzienniku Bydgoskim"

nr. 200 podano mylnie, że na walnem zebra­
niu tut. Tow Powst. i Wojaków, które się od­
było dnia 25 ub. m. wybrano komendantem to­
warzystwa p. Rogowskiego. Jak się dowiadu­
jemy, komendantem został p. Wł. Rybiński
z Kani pod Barcinem, a p. Rogowskiego obra­
no zastępcą komendanta.

Pożar. Dnią 2 bm, o godz. 8,30 rano wy­
buchł pożar u gospodarza Hanyżewskiego
w pobliskiej wsi Szczepanowo. Spalił się dom

m ieszkalny wraz z zabudowaniem gospodar-
skiem i stodołą. Pożar powstał z iskier przy

paleniu ognia w piekarniku.

iSB*BWlT*9Cl8SW.
Z Bractwa Strzeleckiego. Królem żniwnym

w niedzielnem strzelaniu został ogłoszony p.
Chudyszewicz Leon z Mątew (kręgów 48 z od­
strzałem końcowym 17); godność pierwszego ry­
cerza zdobył p. Dyba (kręgów 48 z odstrzałem

końcowym 14); drugim rycerzem został p.
Oszawiecki (kręgów 46). W strzelaniu dla

gości o premje na pierwszem miejscu stanął p.

Jabłoński, na drugiem p. Sztuba. W strzelaniu
z wiatrówek pierwszą premję zdobył p. Bana­
szak, drugą p. Marciniak, trzecią p. Bednarski

i czwartą p. Smara.

Gmtezmo.
Kradzież. Włam ano się na strych domu

mieszkalnego gospodarza Boińskiego Jakóba
w Gurówku, powiat Gniezno i skradziono około

50 kg. suchej słoniny, dwie poduszki i pie­
rzynę, łącznej wartości 400 zł. — Do kantoru

Bamulewskiego Bolesława w Wrześni włamał

się jakiś niewyśledzony dotąd sprawca i skradł

kasetkę z zawartością 10 zł. — W ub. tygodniu
włamano się do mieszkania Roszaka Władysła­
wa w Wrześni i skradziono zegarek damski

oraz kolczyki.

Zuchwałość młodocianych opryszków. Do

ogrodu p. Plucińskiego, przy ul. Cierpięgi, za­
kradło się kilku opryszków, spragnionych owo­
ców. Zachowali się widocznie do-ść głośno, bo

hałasy usłyszał syn właściciela, Florjan, który
pobiegł do ogrodu, aby stwierdzić przyczynę
wrzasków. Tu jednakże natknął się na czte­
rech młodocianych wyrostków, którzy się nań

rzucili i dotkliwie pobili. Zuchwalcy zbiegli
nierozpoznani.

Rogoźno.
Żniwne strzelanie. W niedzielę, dnia 15. bm.

odbędzie się żniwne strzelanie Bractwa Kurko­
wego o godność króla żniwnego, rycerzy oraz

o wartościowe premje i żetony. Wieczorem od­
będzie się zabawa taneczna w sali Hotelu Pol­
skiego.

Wypadek na plaży. Uczeń szkoły rolniczej
Kajetan Cichocki, gimnastykując się na drążku
na plaży, uległ wypadkowi. Drążek zerwał się
pod ćwiczącym, wskutek czego doznał złama­
nia prawego obojczyka, okaleczenia twarzy i

nadwyrężenia prawej ręki. Po udzieleniu mu

pierwszej pomocy przez dr. Rączkowskiego,
zcstał on odwieziony do szpitala w Poznaniu.

Z życia Sokoła. Obecny zarząd Sokoła
składa się z prezesa p. Urbańskiego, zast. se­
kretarza p Smolarka, skarbnika p. Szymańskie­
go i naczelnika p. Skrętnego, który naprawdę
pracuje ofiarnie dla gniazda. Członków Tow.

liczy przeszło 140, w tem trzech honorowych.
W roku 1931 towarzystwo będzie obchodzić ju­
bileusz 25-letniego istnienia. W ub. piątek od­
było się nadzwyczajne walne zebranie w lo-

ka!u p. Jarosza, któremu przewodniczył spraw­
nie w icep rezes p. Pufal. Z okazji 300-letttiej
rocznicy urodzin Jana Sobieskiego p. Urbański

wygłosił interesujący referat na temat działal­
ności tego potężnego i dzielnego wodza. Po

pięciominutowej przerwie przystąpiono do w y­
boru nowego prezesa, w miejsce ustępującego
p, dr. Woźnego, Większością głosów w taj-
n e a glosowaniu wybrano p. Urbańskiego jako
prezesa, który urząd ten przyjął. Do zarządu
wybrano p. Szatkowską.

krwawa walka policji z złodziejami.
Z Poznania donoszą,: Do restauracji

Jankowiaka przy ul. Głównej zakradli

się złodzieje. Zbudzony tajemniczemi
szmerami, zawezwał właściciel restau­
racji pomocy policyjnej. W chwilę pó­
źniej przybyło na miejsce kradzieży
dwóch posterunkowych. Widząc poste­
runkowego złodziej rzucił się na niego z

butelką i nożem. Rozpoczęła się walka

zażarta, z której w końcu wyszedł po­
sterunkowy zwycięsko, zakładając wo­

jowniczemu złodziejowi kajdanki. Dru­
gi złodziej tymczasem zdołał umknąć
tylnemi drzwiami przez podwórze, gdzie
napotkał drugiego posterunkowego. I

tam rozpoczęła się walka. Silniejszy
fizycznie złodziej zdołał wyrwać się po­
licjantowi, uciekając rozpoczął strzela­
ninę. Opryszek raniony przez policjanta
zdołał jednak umknąć. Aresztowany
złodziejaszek nazywa się W. Czabała,
którego odstawiono do więzienia.

Echa śmiertelnej bójki w 6niewkowSe.
W Gniewkowie, powiatu inowrocławskiego,

mieszkały w jednym domu rodziny Bonaszew-

skich i Polachowskich. Stosunki sąsiedzkie
były nienajlepsze.

W dniu 8 marca 1928 r. Bonaszewska, star­
sza już kobieta, skarciła czynnie dziecko Pola-

chowskiej. Stało się to powodem tragicznego
zajścia o zakończeniu śmiertelnem. Polachow-

ska, dowiedziawszy się o skarceniu jej dziecka,
napadła na Bonaszewską i poczęła ją bić. Do

bicia przyłączył się i mąż Polachowskiej. Pod

uderzeniami bijących Bonaszewska upadła na

wznak tak nieszczęśliwie, że głową uderzyła

o bruk. Nastąpił wstrząs mózgu, który spowo­
dował śmierć Bonaszewskiej.

Małżonków Polachowskich oddano pod sąd.
Izba karna w Inowrocławiu skazała tylko

Polachowską na 6 miesięcy więzienia, zawiesza­
jąc karę na lat 2, Polachowskiego uniewinniła.

Od wyroku uniewinniającego odwołał się
prokurator do sądu najwyższego. Sąd ten w

dniu 6. bm. skargę kasacyjną prokuratora
uwzględnił, uchylił wyrok co do uniewinnienia

Polachowskiego i nakazał ponowne rozpoznanie
sprawy w tej części.

Wymowny dowód czci i hołdu
dla poległych powstańców.

Podniosła uroczystość odsłonięcia pomnika w Szamotułach.

Dzięki szlachetnej ofiarności społeczeństwa stanęł pomnik.
Liczny zjazd gości. - Wzruszający ap el poległych. - Pamięć

bohaterów wiecznie żyje w narodzie.
(Od specjalnego wysłannika ,,Dzień. Bydg.").

Jedno z najschludniejszych miast Wielko­
polski Szamotuły przeżyło ub, niedzieli nie­
zmiernie podniosłe chwile Dzięki szlachetnej
ofiarności społeczeństwa miasta i powiatu Sza­
motuły, magistratu i wydziału powiatowego
stanął przy ul. Dworcowej piękny pomnik,
dłuta cenionego artysty — rzeźbiarza poznań­
skiego M. Rózka. Pomnik przedstawiający cha­
rakterystyczny typ powstańca wielkopolskiego,
wykonał z piaskowca szydłowieckiego znany
zakład rzeźbiarsko-kamieniarski p. Pogodziń­
skiego w Szamotułach. Projekt postawienia
pomnika czekał kilka lat na realizację. Ostat­
nio w roku 1929 zawiązał się komitet wykonaw­
czy z p. Mullerem na czele, który powołał do

życia komitet honorowy, w skład którego poza

całym szeregiem wybitnych obywateli miasta i

powiatu weszli p. starosta Nitosławski jako
przewodniczący i ks. radca Kaźmierski jako
jego zastępca.

Uroczystości związane z odsłonięciem pom­
nika, trwały 2 dni.

W sobotę, dnia 7. bm. odprawiono żałobną
mszę św. za dusze poległych, poczem miejscowe
Tow. Powst. i Woj. złożyło na grobach pole­
głych piękny wieniec.

O godz. 39,45 przeszedł ulicami miasta przy
blaskach pochodni i dźwiękach orkiestry cap­
strzyk.

Następnie odbyła się w sali p. Sundmanna

uroczysta akademja, w czasie której przemówił
niepomiernie zasłużony i powszechnie ceniony
twórca i organizator powstania na terenie pow.

Szamotuły p. Zygmunt Ciesielczyk z Rataj pod
Poznaniem. Przemówienie jego o silnych, pod­
niosłych akcentach patriotycznych i nieprze­
ciętnej dla Szamotał wartości historycznej,
wywarło porywające wrażenie.

Właściwy akt uroczystościowy odbył się
nazajutrz. Już w godzinach porannych wyległa
cała ludność miasta na ulicę. Licznie zjechali
również mieszkańcy powiatu.

Po przyjeździe i powitaniu reprezentantów
w ładz i miłych gości, związanych wspomnienia­
mi osobistemi z poległymi na polu krwi i

chwały, odbyło się solenne nabożeństwo w pra­
starej, wspanialej i przebogatej w tradycje hi­
storyczne kolegjacie farnej.

Następnie udał się pochód na Rynek, a stąd
po odebraniu raportu pod pomnik, przy którym
pełniła straż oficerska wartę honorową.

Na w'stępie odśpiewał chór ,,Lutnia" pod wy­
trawną batutą p. prof. Leśnika jedną pieśń,
poczem wstąpił na mównicę ks. radca Każmier-

ski. W wymów iiych słowach podniósł mówca

dziejową wartość przelanej w walkach krwi

powstańczej i nawoływał zgromadzone tłumy
do zgodnej i pełnej poświęcenia pracy państwo-
wo-twórczej, Zkolei w zastępstw'ie p. gen.

Dzierżanowskiego dokonał odsłonięcia pomnika
p pułk. Gomulicki. W dalszym ciągu uczcił

pamięć poległych niezwykle popularny w szere­
gach powstańczych twórca armji wielkopolskiej

p. gen. Dowbór - Muśnicki. Wypada również

podkreślić serdeczne powitanie niestrudzonego
W'łodarza grodu naszego p. burmistrza Scholla,
którego światłem u kierowmictwru zawdzięczają
Szamotuły w niemałej części swój nieustanny
gospodarczy rozwój i rozkwit.

Następnie odczytał przewodniczący komite­
tu p. prezes Muller obszerny akt erekcyjny,
poczem odbył się wzruszający apel poległych.
Padły kolejno imiona i nazwiska powstańców
i nazwy miejsca chwalebnej ich śmierci. W

skupieniu zgromadzone tłumy oddały należny
hołd ceniom bohaterów.

Po defiladzie, którą odebrał p, pułk. Gomu­
licki w otoczeniu władz wojskowych i cywil­
nych, udała się szara brać powstańcza na suty
obiad żołnierski do ogrodu ,,Eldorado".

W sali natomiast tegoż hotelu odbył się
obiad dla zaproszonych gości.

Szereg toastów i przemówień niecodziennych

zapoczątkował przedstawiciel wojewody p.

nacz, dr Graszyński, wznosząc wkrótce okrzyk
na cześć Najjaśniejszej Rzeczypospolitej. Kil­
kakrotnie przemawiał gem Muśnicki, zdobywa­
jąc niemilknące oklaski. M. in. wzniósł na ręce

p. burm. Scholla okrzyk na pomyślność mie­
szczaństwa szamotulskiego. P. dr. Owsiany
podniósł niespożyte zasługi p. Zygmunta Cie­
sielczyka, co spotkało się z żywym aplauzem
zebranych. Pozatem toastowano na cześć

armji, kobiety polskiej, duchowieństwa itd.

Uroczystości zakończyły się w miłym na­
stroju zawodami strzeleckiemi i zabawą.

Składną organizację uroczystości należy
przypisać pp. M ullerowi, C. Matuszewskiemu,
Flejsierowiczowi i wielu innym. Nie można

również ominąć specjalnych zasług pań z p,
hr. Kwilecką z Dobrojewa na czele.

Redakcję ,,Dziennika Bydgoskiego” i No­
wego Kurjera” reprezentował red. Kaniasty.

Kan,

Oiofmtce.
Osobiste, Ks. kanonik Makowski, wyjechał

na 3-tygodniowy urlop wypoczynkowy. Ks.

prob. Makowskiego zastępuje ks. wikary Bo-

rzyszkowski.
Uroczystość przyjęcia dzieci do komnnf! św.

odbyła się nb, niedzieli w kościele farnym. Na­
bożeństwo uroczyste celebrował ks. kanonik

Makowski, który wygłosił do dziatwy podniosłe
kazanie. Podczas mszy św. pienia liturgiczne
wykonał chór ,,Lutni" pod batutą p. Fr. Gier­
szewskiego. Ogółem przybyło do Stołu Pań­
skiego około 120 dzieci. Przebieg uroczystości
był bardzo podniosły.

Wieczernica na głodujących w Wileńszczy­
źnie. W ub. sobotę odbyła się w hotelu p.

Engla wieczornica z programem artystyczno-li-
terackiem. W ystąpili pp. dr. Dreezler, skrzyp­
ce, Wielewicki fortepian, dr. Rzóska, starosta

chojnicki odczyt o nowoczesnej literaturze oraz

p. Wiśniewski — śpiew. Koncert udał się zna­
komicie. Czysty zysk przeznaczono na głodują­
cą Wileńszczyznę. Po oficjalnym programie od­
była się zabawa taneczna.

Cztery listy wyborcze do Rady Miejskiej.
W nb. piątek upłynął termin składania list kan­
dydackich do Rady Miejskiej. Dzięki zjedno­
czeniu Polaków, której to misji podjął się sta­
rosta dr. Rzóska, Chojnice mają tylko 4 listy
wyborcze i to: 1. Zjednoczenie Polaków, 2. Lista

niemiecka, która dla reklamy przyciągnęła so­
bie kilku socjalistów, 3. socjalistyczna i 4. se­
cesji socjalistycznej pod hasłem Zjednoczenie
Robotników m. Chojnic.

Festyn ludowy Stow, M łodzieży Katolickiej
męskiej, W niedzielę, dnia 8. bm. odbył się
festyn ludowy Stow. Młodzieży Katolickiej
męskiej w hotelu Dworcowym. Zabawa uroz­
maicona była różnemi niespodziankami. Bawio­
no się ochoczo do późnego wieczora.

Jeszcze skutki niszczycielskiej burzy na Pomorzu
Pożary w powiecie kościerskim.

W dalszym ciągu alarmują nas wiadom ościa­
mi o dalszych pożarach spowodowanych ni­
szczycielską burzą (z dnia 5 na 6 bm.). W po­
wiecie kościerskim spaliły eię nast. zabudo­
wania:

W Starym Barkoszynie, dom mieszkalny na

szkodę robotnika Emila Barcza, wartości 10

tys. zł. Poszkodowanie pokrywa 2000 zł.

W Lubania na szkodę rolnika Bernarda

Bonina, chlew oraz zabite zostały przez 'grom
2 konie, Ogólna strata 20.000 zł. Ubezpie­
czenie pokrywa 6.400 zł.

W Kobyli na szkodę wdowy Lietschwager
chiew, wraz z żywym inwentarzem, ogólnej war­
tości 7.000 zł. Ubezpieczenie pokrywa 2300

złotych.
W Koniem na szkodę rolnika Antoniego

Lasa, dom mieszkalny, wartości 20.000 zł. Ubez­
pieczenie pokrywa 7.000 zł.

W Nowym Bukowca, na szkodę rolnika

Bronisława Nikła, spaliło się doszczętnie całe

gospodarstwo wraz z żywym inwentarzem i

urządzeniem domowem. Szkoda wynosi około

25.000 zl. Ubezpieczenie pokrywa 5.000 zł.

W Lubieszynie na szkodę rolnika Zielińskie­
go Karola, chlew, wartości około 4.000 zł.

Ubezpieczenie pokrywa około 2.000 zł.

W Linlewku, na szkodę rolnika Jana Ra­
kowskiego stodoła ł chlew, wartości 15.000 zŁ

Ubezpieczenie pokrywa 4700 zł.

W Wysinie na szkodę rolnika Myszkiera
Bernarda, stodoła ogólnej wartości około 30

tysięcy złotych, Ubezpieczenie pok.ywa 0.000

złotych.

Zycie dzieci śląskich na kolonji letniej w Gdyni.
Jak w latach ubiegłych, tak też i tego roku

wysyłały Polski Czerwony Krzyż oraz Spółka
Bracka dzieci na kolonję letnią do Gdyni.
W lipcu przebywały w Gdyni dziewczęta, zaś

prżez sierpień chłopcy. Opiekę nad dziećmi

P. C. K. sprawowali bracia Gawliccy. Kolonia

mieści się w letnisku bł. Andrzeja Boboli tuż

nad samem morzem. Przez cały czas pobytu
pogoda była wyborna. To też korzystały dzie­
ci codziennie z kąpieli w morzu i z plaży. Poza

gimnastyką od 10-tej do 11,30, podzieloną na

3 grupy pod komendą p. sierżanta Matczaka

z 63 p. p. z Torunia, chłopcy spędzali czas na

grze i zabawach. Pobyt urozmaicono dzieciom

wycieczkami.
Nadzór nad wychowawczą stroną oraz dusz­

pasterstwo spoczywało w rękach ks. dr. Bolesł.

Dąbrowskiego, prof, praw. kan. w Pelplinie.
Opiekun p. nauczyciel Bernard Gawlik wyćwi­
czył chór na dwa głosy i ku chw'ale Boga roz­
brzmiewały się podczas mszy św. pieśni na­
szych dzieci. Codziennie dźieci nasze w'y'sia­
dyw'ały po kolacji nad morzem, wyśpiewując
śląskie piosnki ludowe: ,,Tam w Raciborzu",
, Ulicą idzie młody żyd", ,,Polacy, Polacy" itd.

Niektórzy z promenujących kuracjuszy przy­
stanęli, aby się przysłuchać pieśniom naszych
chłopców.

Z inicjatywy dzieci wy'szła myśl urządzenia
wieczorku pożegnalnego z przedstaw'ieniem
teatralnem. Odegrano 2-aktową sztuczkę ,,Duch
Skarbnik" . Wieczorek udał się świetnie.

Dzieci odniosły z pobytu w Gdyni mile

wrażenie.
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ZTorunia.
Nocny dyżur ma do dnia 13. bm. włącznie

apteka ,,Radziecka" ul'. Szeroka.

Z TEATRU POMORSKIEGO.

W. sobotę, dnia 14. bm. o godz. 20 (S-ej)
uroczyste otwarcie sezonu 1929-30 premjerą Al.

hr, Fredry p. t. ,,Śluby panieńskie". Główne
role spoczywają w rękach nowoangażowanych
pp. Wrońskiej, Suchcickiego, Glińskiego i Rud­
nickiego oraz ulubienicy publiczności z ubie­
głych sezonów p. J . Porębskiej, Sznage-Andru-
szewskiej, Jejdego. Nad całością czuwa głó­
wny reżyser teatru p. J . Kochanowicz, Deko­
racje art. mai. p . Makojnika.

W środę, dnia 18. bm. premjera sensacyjnej
sztuki Kalkowskiej p. Ł ,,Józef".

W eobotę, dnia 21. bm. premjera ,,Fircyk w

zalotach" Zabłockiego z gościnnymi występami
Juljusza O sterwy.

Młodzież męska święciła swój sztandar. Dnia

8. bm. Stowarzyszenie Młodzieży męskiej na

Mokrem obchodziło piękną uroczystość poświę­
cenia nowego sztandaru, ufundowanego ze skła­
dek i dobrowolnych datków. Po nabożeństwie

w kaplicy na Mokrem, odprawionem przez ks.

dziekana Kozłowskiego, który też doko'nał aktu

poświęcenia sztandaru, oraz wygłosił do zebra­
nej młodzieży okolicznościowe przemówienie,
udano się pochodem do sali parku ,,Wiktorja",
gdtie nastąpiło wbijanie gwoździ pamiątkowych.
Na zakończenie uroczystości odbyła się wie­
czornica, na program której złożyły się popisy
gry solowej na skrzypcach p, Knitera i popisy
chóru ,,Lutni" i deklam acje poczem pusrczono
się w tany.

Wyjaśnienie, W numerze 205 ,Dziennik a

Bydgoskiego" podaliśmy notatkę o przeprowa-

dzonej rewizji w lokalu Falkiewiczowef Joanny,
gdzie zastała policja kilku rzezimieszków, któ­
rzy przy legitymowaniu stawili czynny opór,
za co zostali aresztowani. Pomiędzy innymi po­
daliśmy również nazwisko Polcyna Leona z

Chełmży, który, jak się okazało, został natych­
miast zwolniony, gdyż nie ma on nic wspólne­
go z pozostałymi osobnikami.

Aresztowany pod zarzutem podpalenia.
Przytrzymany został Chylewski Stanisław, z a­
mieszkały w Chełmnie przy ulicy Młyńskiej 34,
jako podejrzany o w spółudział w podpaleniu
swego sklepu konfekcyjnego, celem osiągnięcia
asekuracji.

Sprzeniewierzenie. Koperski Konstanty,
właściciel hotelu Mazowieckiego w Toruniu,
przy ulicy Św. Katarzyny 6, zgłosił sprzeniewie­
rzenie 62 zł, zamkasowanych przez stołowego
Saktińskieg o.

Pożar szopy w Rzeźni Miejskiej. Spaliła się
szopa stojąca na podwórzu Rzeźni Miejskiej,
wartości około 1000 zł. Przyczyny pożaru do­
tąd nie ustalono.

Włamanie do składu, Kapczyński Stanisław,
zam, w Toruniu, przy ulicy Król. Jadwigi 4,
zgłosił kradzież z włamaniem do sklepu tyto­
niowego, skąd skradziono wyroby tytoniowe
na sumę około 1000 zł.

Włamanie do kiosku. Michałek Jan, zam.

w Toruniu, Rybaki 54, zgłosił kradzież z wła­
maniem do kiosku jego przy ulicy Bydgoskiej 43,
skąd skradziono różne towary, ogólnej wartości
około 500 zł.

Pożar w Podleńu. Spaliły się zabudowania

wraz z tegorocznemi plonami N. Tutkowskiego
w Podlesiu, pow. toruńskiego. Straty sięgają
30 tys. zł.
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Zfirndziqdzo.
Nowy dyrektor teatru. Teatr Miejski prze­

chodzi w roku bież. pod dyrekcję p. Walentego
Wilsldego, współwłaściciela zakładów che-

mśznych ,,Pomeranja" w Grudziądzu. Kiero-

wikiem artystycznym teatru pozostaje w dal-

srm ciągu p. Czarnecki. Otwarcie sezonu na-

stpi około 20. bm.

Kino MApolło" wyświetla dramat p. t. ,,Fan-
fay miłości'* z Mary Phiłbin i L. Barrymoore
wrolacb głównych pod reżyserją sławnego
Gffitscha, prócz tego nadprogram.

Kino ,(Nowoścl" wyświetla podwójny pro-

gim, razem 14 aktów. 1) Fascynujący dramat

zżycia cowboyów p. t. ,,Czarodziej” w rolach

gwnycb Rex Bell i Lola Todd. 2) ,,Szalony
jidziec” w roli głównej znany jeździec
lek Jones.

NaP.W.K. W ub.piątek wieczorem wy-

j:hała z Grudziądza do Poznania trzecia wy-
eczka robotników miejskich na P, VI'. K. wf

iści 25 osób. Wystawę zwiedzi na koszt

jasta 117 robotników miejskich. Dotychczas
riedziło P. W . K. około 15 proc. mieszkańców

tudziądza. Należy przypuszczać, że ds dnia

mknięcia wystawy, cyfra mieszkańców Gru-

ćądza, którzy zwiedzili P. W. K. dojdzie do

tys. osób.

Znana zaszczytnie na Pomorzu firma ,,Strug"
'w, Akc. (na którego czele stoi jako dyrek-
f znany działacz społeczny p. Józef Kwaś-

jwski) sprzedała swój dom przy ulicy J.

ybickiego i ks. Budkiewicza, m. Kasie Cho

ih. Dlatego to firma ,,Strug' przenosi swą

irykę w której zatrudnia cały zastęp stila -

j i t. p. rzemieślników do Nowej Wsi tuż pod
bdziądzem, a jako swój skład wystawowy
ibrano skład przy ulicy Dugiej 24, róg GL

Inku.

Wycieczka autobusem do Poznania. Po-

rechna Wystawa Krajowa ma się jut prawie
ikońcowi, a zaleca się ją zwiedzić. P. Kos-

lyski, właśc. autobusu urządza dla dogodno-
śgrudziądzan wycieczkę wygodnym autobu-

a, który jedzie do Poznania tylko 3 i pół
gziny. Jedzie się wygodnie — lepie; jak II.

ką pociągu pospiesznego. Ostatnia taka wy­
czka Wyjeżdża W sobotę, dnia 14. bm. o go-
die 4,30 rano i jest około 8 w Poznaniu.

Prót z Poznania nastąpi w niedzielę w nocy.

Coszty wynoszą w obie strony od osoby
2tł. Kto ma zamiar przyłączyć się do te)
weczki, zechce się zgłosić u p. Noskowskiego
p 23 Stycznia.

'estauracja tylko dla Niemców. Do redakcji
nej przybyli 2 członkowie Zarządu Zrzesze-

nRódaków z Warmji i Mazur, oświadczając,
żizierżawca kawiarni Abstynentów przy ul.

Mzałka Focha róg ul. Staśzyca odmówił te-

nćrzeszeniu lokalu na zjazd, bowiem jak mó­
'w właścicielem gospody Abstynenckiej są

Niey i takiemu politycznemu Zrzeszeniu, ja-
k jest Zrzeszenie Rodaków z Warmji i Ma-

ziokalu udzielić nie może. Polacy! zapamię­
ta to sobie, że lokal ten jest tylko i jedynie
d/Jiemców.

akcja mandolinistów Sokoła I. w Grudzią-
dzawiadamia niniejszem, że lekcje gry od­
biją się regularnie co poniedziałek i środę
odż. 7,30 wieczorem w lokalu p. Kellasa

pulicy Wybickiego, gdzie przyjmuje się tak-

żapisy nowych członków.

Groźny pożar fabryki octu
i musztardy w Grudziądzu*

Grudziądz, 10. IX. (t-el. wł.) W ubiegły
poniedziałek o godz. 6,30 wieczorem wy­
buchł pożar w fabryce octu i musztardy p.

Józefa Mazura przy ul. Pańskiej. Z niewy­
jaśnionych dotychczas przyczyn, zapaliły
się na strychu szmaty i różne rupiecie. O-

gień wydostał się nazewnątrz na ulicę
Szewską i objął momentalnie caly dach.

Zaalarmowana straż pożarna przybyła
n a miejsce pożaru i pod kierownictwem
kmdt. p. Raszewskiego wszczęła energiczną
akcję ratowniczą. Po godzinnej intensyw­
nej pracy ogień zlokalizowano. Pożar dla­
tego był tak groźny, że byłby niezawodnie

zniszczył nietylko zabudowania fabryczne,
ale również pobliskie domy mieszkalne.

Szkody są dość poważne.

fciew.
Święto Wych. Fizycznego i Przysp. Wojsko­

wego na miasto i powiat Tczew. Dnia 15. bm.

o godz. 9,15 zbiórka na placu przy szkole

morskiej towarzystw W. F. i P. W. miasta i

powiatu Tczew oraz delegacyj, o godz, 10 msza

św. połowa. O godz. 11 dekoracja medalami i

defilada. O godz. 17 pokaz obrony przeciw­
gazowej i przeciwlotniczej na Strzelnicy Bra­
ctwa Strzeleckiego przy udziale lotnictw'a woj­
skowego, rzucaniu bomb, pokazów ratowni­
ctwa przez kolumny sanitarne i t. p.

Szczęście w nieszczęściu. W ub. piątek
piorun uderzył w przewód wysokiego napięcia,
tuż obok elektrowni. Nowoczesne jednak urzą­
dzenia zabezpieczające, zapobiegły wypadkowi.

KRONIKA
Bydgoszcz, dnia U września 1929 roku,

KALENDARZYK.

Dziś: Prota, Bł. Jana Gabr. P.

Jutro: Imienia N. M. P., Gwidona op.
Wschód słońca: godz. 5,28.
Zachód słońca: godz. 18,24.

DYŻURY APTEK:

Od 9 bra. do 16 bm. włącznie dyżurują:
1. Apteka pod Aniołem;
2. Apteka p. Knżaja;
3. Apteka pod Łabędziem.

Wypożyczalnia książek nLEKTOR**, ulica
Gdańska 141, otwarta codziennie od godziny
8 rano do 6 wieczór. Telefon 1739.

- Mnzenm Miejskie przy Starym Ryn­
ku otwarte codziennie od 10 -4, w niedzielę
od 11-2 .

Obecnie w Muzeum wystawa galerji
miejskiej.

Książnica Samokształcenia zawiadamia,
że zamiana, sprzedaż i kupno książek szkol­
nych i nieszkolnych odbywają się w dwóch

punktach: Kordeckiego l a , i. ptr. i Śnia­
deckich 39.

TEATR MIEJSKI.
Dziś i jntro komedja w 3 aktach Gusta­

wa Olechowskiego ,,Niema złej drogi do mo­
jej niebogi".

Otwarcie sezonu operetki,
W najbliższą sobotę" ujrzy światło kin­

kietów ostatnia nowość repertuaru zagra­
nicznego, a mianowicie operetka Lehara p.
t. BCarewicz", w której autor osięga szczyt
maestrji kompozytorskiej. Fantazja jego
mieni się oryginalnością najpiękniejszych
odcieni, n adając utworowi wiele barwności,
tanecznego rozmachu i wybornej ilustra­
cyjnej charakterystyki. ,(Carewicz'*, który
obiegi wszystkie sceny europejskie, liczyć
może na długotrwałe powodzenie i u nas,

dając możność zaznajomienia się z ostatnią
twórczością znakomitego kompozytora. Te­
atr nasz wkłada w tę premjerę wielki za­
sób energji i pracy, przygotowując poza e-

fcktowną wystawą dekoracyjną i kostiu­
mową pierwszorzędną obsadę artystyczną.
Oprócz pięknych ewolucji tanecznych przy­
gotował baletmistrz Morawski efektowne
tańce tureckich czerkiesów i trepaka.

Na zjeździć Ziemian w Poznaniu przed­
stawiciel rządu oświadczył:

,,W Polsce trzeba dziś spokoju, aby sil­
n a wewnątrz Rzeczpospolita mogła śmiało
i skutecznie stawić czoło czarnym chmu­
rom, które zewsząd dokoła niej się gro­
madzą".

Dobrze powiedział pan przedstawiciel
rządu. Społeczeństwo domaga się spokoju
i równowagi, bo stabilizacja stosunków

jest kardynalnym warunkiem postępu l

rozwoju państwa.
Wbrew tym hasłom życie polskie znaj­

duje się w chronicznym stanie podgorącz­
kowym. Wstrząsa niem ustawicznie nie­
pewność jutra. A jeśli idzie naprzód, to

czyni to w olbrzymich zygzakach. Mamy
np. z jednej strony tak wspaniały wysiłek
jak Powszechną Wystawę Krajową % jej
kilkuset miljonowym budżetem, a z dru­

giej - tabelę protestów wekslowych. W
Łodzi, w tem n ajmiarodajniejszem cen­
tru m przemysłowem, wzrost zaprotestowa­
nych weksli od stycznia br. rósł co mie­
siąca w następującem tempie: styczeń
28.281 szt. (5,017.589 zł), lu ty - 30.404 s z t

(5,612.591 zł), marzec - 37.317 szt, (7,137.889
zł), kwiecień - 41.897 szt. (8,187.082 zł), maj
47.771 szt. (9,613.628 zł), czerwiec - 50.122
szt. (9,942.264 zł).

Jeśli Wystawa Krajowa jest rekordem,
to powyższa tabela także jest rekordem.
Oba te rekordy istnieją obok siebie i nikt
im się nie dziwi. A przecież jest w tych
obu rekordach coś, co św'iadczy o elemen­
tarnym braku równowagi w naszem życiu
gospodarczem.

Albo taki fakt:
Jest wytężona propaganda za popiera­

niem letnisk krajowych. I nietylko propa­
ganda. Jest tw'ardy przymus we formie

opłat paszportowych, zamykający w kraju
jak niewolników wszystkich mniej zamoż­
nych obywateli. Ale ani przymus ani pro­
paganda nie dotyczą tych, którzy je zarzą­
dzili. Rekordem jest polska taksa paszpor­
towa, ale rekordem także jest to gremjalne
rendez-Vous naszych dostojnków w... Biar­
ritz lub w Karlsbadzie.

Rekordowe są cyfry, wyciskane prze*
śrubę fiskalną, ale rekordową jest też nę­
dza w kraju. Te obie rzeczy tolerują się
wzajemnie. A może są one nawet tak samo

ściśle ze sobą związane, jak potanienie cu­
kru, nafty lub węgla zagranicą, łączy się
z natychmiastowem podrożeniem tych a r­
tykułów w kraju. Bo co nasz producent
traci na zagranicznym odbiorcy, to odbija
sobie za aprobatą rządu na konsumencie

krajowym.
Takie rekordy i paradoksy możnaby

wyliczać bez końca. Z nich skład a się I
nasze życie polityczne. Mamy programy,
które przeczą rzeczywistości, mamy ludzi,
których całe życie przeczy idei, jaką głoszą.

Ale czy to jest naprawdę naturalne? Gzy
to jest ów spokój, o który wołał przed­
stawiciel rządu w Poznaniu? Jak z tego
chaosu sprzeczności i kłębowiska p opląta­
nych linij stworzyć realny całokształt pań­
stw'a ?

Od pow'stania Rzeczypospolitej powta­
rzają nam, te ,,żyjemy na przełomie1. Czy
nie należałoby nareszcie opuścić to ryzy­
kowne miejsce i przejść na mniej chwiejne
stanowisko?

- Pogrzeb ś. p. Leonarda Laknera. W
dniu 6 bm. zmarł śp. Leonard Lakner, kier.

szkoły na Bielawkaeh. Zmarły był prze­
wodniczącym podkomitetu T. G. L., pracu­
jąc przez szereg lat bardzo gorliwie na ni­
wie ośw'iatowej, to też w pogrzebie jego
wzięły udział liczne rzesze publiczności i

zarząd Komitetu T. C. L. na miasto Byd­
goszcz.

~ Wobec zbliżającego się jubileuszu
Związku Towarzystw Kupieckich w Pozna­
niu zaczniemy w dniach najbliższych dni*
kować cenną mońografję ,,Jak powstał
Związek Towarzystw Kupieckich" i jak u

nas Wyglądało kupiectwo i przemysł polski
przed 50 laty - pióra Bolesława Kasprowi­
cza z Gniezna, honorowego prezydenta byd­
goskiej Izby handłowo-przemyałowej.

- Rejestracja rocznika 1311. Zwracamy
uwagę na rozplakatowane na słupach i ta­
blicach miejskich obwieszczenia Prezyden­
ta miasta dotycz, rejestracji ośmnastołet-
nieh mężczyzn t. j. rocznika 1911, zamiesz­
kałych w mieście Bydgoszczy, którzy to w

Czasie od 16 do 30 września br. winni się
zgłosić w Magistracie — Biurze Wojsko-
wem, ul. Jagiellońska nr. 56, według na­
stępującego planu: Dnia 16 w'rześnia br.

mężczyźni, których nazwiska zaczynają się
ńa lit. A, B; dnia 17-go na lit. C, D, E;
dnia 18-go na lit. F, G; dnia 19-go na lit.

H, I, J; dnia 20 i 21-go na lit. K; dnia 23-go
nalit,L,Ł,M;dnia24-gonalit.N,O,P;
dnia 25-go na lit. S; dnia 26-go na lit. R,
T,U,V;dnia27-gonalit.W,Z.Wdniu
28 i 30-gO września hr. w'łącznie będą przyj­
mowane zgłoszenia tych, którzy z jakich­
kolwiek powodów' nie zgłosili się w term i­
nie oznaczonym dla litery, na którą zaczy­
na się ich nazwisko.

- Sekretariat Francuskich Kursów rzą­
dowych, w gimnazjum Kopernika, otwarty
codziennie od godz. 6 -8 , przyjmuje zapisy
n a rozpoczynający się rok szkolny. Prowa­
dzone będą kursy w'edług programu lat U-

biegłych, a mianowicie: kursy dla doro­
słych - przygotowawczy, elementarny, śre­
dni i wyższy, oraz kursy szkolne dla mło­
dzieży. O wręczeniu dyplomów i nagród
będą w swoim czasie podane osobne ogło­
szenia.

Dziwić nikogonie powinno, że z miesiąca na m iesiąc
wzrastała wkłady oszczędnościowe

w Kasie Spółdzielczej Parcela-

cyjao-Osadniczej w Grudziądzu.
Kasa ptaci 100'0 od wkładów,
Całym swoim majątkiem w kwocie 3.300.000 .

- stałych gwarantuje
terminowy zwrot wkładów,

1.000 .- złotych wypłaca natychmiast a wyższe kwoty za dwu-

tygodniowem wypowiedzeniem,

Rozlosowuje wysokie prem ie pomiędzy wszystkich
wkładców,

W każdej chwili od godziny 8-mej rano do 6-tej wieczorem jest czynne.

Najkorzystniej jest przeto lokować wkłady oszczędnościowe

Plac 33 SłycsRia nr. 31. TaleJoi nr. 333 .

P. K. O. Warszawa nr. 170215. P. K. O. Poznań nr 203780.
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— Dożynki. W niedzielę dnia 15 wrześ­
nia obchodzi ,,Sokół" Żeński tradycyjne do­
żynki. Uroczystości dożynkowe rozpoczy­
nają się o godz. 2-ej objazdem żniwiarzy z

orkiestrą wiejską po ulicach miasta, po­
czem wjazd do Resursy Kupieckiej, gdzie o

godzinie 3-ej rozpoczynają się tradycyjne
uroczystości dożynkowe jak: składanie

wieńcy, tańce żniwiarek, wiązanka polska
i śpiewy. - Następnie koncert, strzelanie

do tarczy, tombola i dalsze urozmaicenia. —

Wstęp do ogrodu dla dorosłych 75 gr, dla

dzieci 25 gr. — Tańce żniwiarek wyszkolo­
ne przez mistrza tańca p. Kochańskiego.
Wieczorem o godzinie 9-ej tańce na górnej
sali.

— O posadę prosi za naszem pośrednic­
twem St, Bartylarezyk, zamieszkały przy
ul. Mazowieckiej 10. W liście pisze on do

nąs: ,,Jestem bez pracy od roku i z po­
wodu niedostatecznego wyżywienia, pocho­
wałem córkę w 19 roku życia, a druga
córka z wycieńczenia mi choruje tak, że

nie mam żadnej drogi wyjścia, abym mógl
swą rodzinę przy zdrowiu i życiu utrzy­
mać".

Okropne! Czyż nie znajdzie się w na­
szem m ieście ani jeden człowiek o sama

rytańskiem sercu, któryby nieszczęsnemu
dopomógł? Prosi on o jakiekolwiek zatru­
dnienie, aby mógł utrzymać przy życiu swą

rodzinę. Dopomóżmy rau więc, póki jesz­
cze pora.

~ Ostre strzelanie bojowe. W dniu 12 b.

m. przeprowadzać będzie 62. p. p. Wlkp.
ostre strzelanie na strzelnicy bojowej 15.

Dyw. Piech. Wlkp. (plac ćwiczeń Jachcice).
Drogi prowadzące w tem kierunku strze­

żone będą przez własne posterunki.
— Zebranie okręgowe zarządów Kat.

Tow. Robotników Polskich odbędzie się
dziś w środę wieczorem o 7-ej w salce Do­
mu Katolickiego przy kościele Farnym. -

Sprawę kursów społecznych w Poznaniu

zareferują pp. Zieliński i Osiński. Oma­
wiana także będzie sprawa wyborów ćo

Rady Miejskiej. Zarząd uprasza zarządy,
aby przybyły w komplecie.

Ćwiczenia strzeleckie.
miejscowego Bractwa Kurkowego, odbyte
wezoraj, przejęły charakter uroczysty, dzię­
ki fundacji króla i rycerzy Bractwa, którzy
wyznaczyli dla tarczy honorowej 12 bardzo

pięknych orderów. Pierwszy z nich zdobył
(94 punktami na 100 możliwych) p. Pila-

czyński.II . p. Kwieciński (p. 92), III. p . Ga-

nasiński (p. 90), IV. p. Kucharski (p. 87), V.

p. Bloch (p. 86), VI. p. Kasprzewski (p. 86),
VII. p. Wincenty Bigoński( p. 86), VIII. p.

May (p. 85), IX. pi Piotr .Nowak (p. 84), X.

p. Janoszkę (p. 83), XI. p. Rozenke (p. 82) l

XII. p. Leon Romański (SI).
W zawodach tych ofiarodawcy natural­

nie nie brali udziału.

Ponadto wystawiono tarcz myśliwską,
którą strzałem najcelniejszem zdobył p.
Kucharski Tomasz.

Po zawodach odbył się krótki komers,
na który p. Kinder dostarczył sądek piwa,
a król podokręgowy Goncerzewicz i rycerz
Nowak zakropili to koniakiem, aby — no

naturalnie - nikt żołądka nie zaziębi!
Wieczór upłynął w nadzwyczajnie miłym
nastroju.

Nie warto dziś być wynalazcą.
Już upłynął rok cały od czasu, jak do­

nosiliśmy na łamach naszego pisma, że cie­
śla bydgoski p. Leopold Cyprys dokonał

niezwykłego wynalazku, który kolejnictwu
może przynieść wielkie korzyści. Mianowi­
cie wynalazł on urządzenie do automatycz­
nego sprzęgania wagonów. Urządzenie to

zapobiega nieszczęśliwym wypadkom, które

właśnie podczas sprzęgania wzgl. rozsprzę-

gania wagonów się najczęściej zdarzają.
Przypuszczać należało, że wynalazkiem

tym zainteresują się w pierwszym rzędzie
większe przedsiębiorstwa państwowe wyra­
biające wagony. Niestety. P . L. Cyprys
zmuszony był czekać na otrzymanie za­
twierdzenia wynalazku i patentu po uisz­
czeniu należnej opłaty prawie cały rok.

Patent nosi nr. 10612.

Nie potrzeba chyba dowodzić, że wyna­
lazek p. Cyprysa jako Polaka powinien
znaleźć w pierwszym rzędzie nabywców w

kraju. Dlatego też apelujemy do zarządu
przedsiębiorstw wyrabiających wagony ko.

lejowe, aby wynalazkiem tym się zaintere­
sowały. Wynalazca p. Leopold Cyprys mie­
szka stała w Bydgoszczy przy ul. Lubelskiej
nr. 24. Zaiste nie warto dziś być wynalaz­
cą. Gdyby to bylo w Ameryce, to już daw­
no wynalazek ten znalazłby eksploatato­
rów. Biedni my jesteśmy jeszcze.

- Pierwszorzędna szkolą freblowska p.
Marii Borunlowej przy ul. Jagiellońskie)
54, rozpoczęła zajęcia bież. mies. Dalsze za­
pisy przyjmuje się do młodszego i star­
szego kompletu od godz. 4 do 6 popoł. Za­
pis 3 zł. Opłata miesięczna 16—20 zł. Uwa­
ga: Wysoki poziom nauczania wzorowany

na zagranicznych przedszkolach oraz głę­
boka znajomość duszy dziecka, oparta na

długoletniem doświadczeniu wyehowaw-
czem. Przy szkółce znajduje się duży ogród
i grządki doświadczalne.

- Nowe rozporządzenia. *,,Monitor Pol­
ski", nr. 208, zawiera nowe zarządzenia
władz naczelnych: 1) w sprawie uzupełnie­
nia listy mieszkań służbowych dla urzędni­
ków i funkejonarjuszów ministerstwa spraw

wewnętrznych oraz podległych mu urzę­
dów i 2) o zakresie opieki lekarskiej i

środków leczniczych dla pracowników
przedsiębiorstwa ,,Polskie Koleje Państwo­
we".

— Czyj bacik? Młodzieniec Pawełek Kra­
mer znalazł na ulicy czarny bucik dziecię­
cy, który złożył w naszej redakcji. Poszko­
dowany może się zgłosić po odbiór swe)
zguby w godzinach urzędowych.

— Zguba. P. Joanna Basińska może s-ę

zgłosić do naszej redakcji po odbiór swych
świadectw, które pewna osoba znalazła na

ulicy.
— Kradzież munduru leśniczego. Przy­

byłemu za interesami do Bydgoszczy p. Wa­
lentemu Kowalskiemu, leśniczemu z Jastrzę­
bia, pow. bydgoskiego, skradli dnia 7 bm. o

godzinie 12, jacyś nieznani złodzieje z wo­
zu, stojącego przy ulicy Gdańskej, nowy
mundur leśniczego, zapakowany w karton.

Ostrzega się przed nabyciem munduru.

jjSctMł*' III.

Zebranie plenarne całego tow'arzy­
stwa odbędzie się w piątek, dnia 13 bm.

o godzinie 19.30.

Sasino!!Wyborcy!
Wdniu 6październikabr* odbędą sięw

w ybory do Slffidly^SefskiOjt wczesiektórychobywatelstwobę­
dzie m usiało złożyć dowód dojrzałości politycznej. Nie złoży tego
dowodu, jeśli w wyborach weźmie udział tak nikły procent Polaków,
że żywioł obcy mimo liczebnej przewagi społeczeństwa polskiego,
uzyska więcej mandatów, niż mu się z tytułu liczebności należy.

Przypominamy tedy wszystkim Polakom najważniejsze na dziś
hasło:

Wszyscy Polacy do urny wyborczej!

Hasło to rozszerzajmy, urabiajmy w jego duchu całe społeczeństwo,
aby w dniu wyborów przy urnie nie zabrakło ani jednego Polaka
i ani jednej Polki.

Czem większy procent głosujących na polskie listy Polaków,
tem mniejsze szanse posiadają listy ugrupowań międzynarodowych
(socjalistów) i mniejszości narodowych, tem pewniejsze nasze

zwycięstwo.

Narodowe Chrześcijańskie Zjednoczenie Pracy
(ChrceściJańska Semskracja, Narodowa IPartJaRobotniczaiStan Średni)

Lista nr. 5 .

- Na odnowienie kościoła Matki Bo­
skiej Ostrobramskiej w Wilnie, złożyła p.

Janicka 5 zł.

— Dwa koncerty propagandowe urządza po­
wszechnie znana firma ,,Musica" (właśc. Bracia

Sokołowscy), celem zapoznania Szan. Publi­
czności z dzisiejszym poziomem techniki gra­
mofonowej. Koncerty odbędą się w czwartek

12-go oraz w sobotę 14 bra. w cukierni Bydgo­
skiego Domu Towarowego przy ul. Gdańskiej,
od godz. 3,60 do 6-ej, Program obejmuje utwo­
ry światowych kompozytorów, wykonane przez

orkiestry symf. ,,Philadelphia" z Londynu, Ber­
lina, oraz śpiewaków o światowej sławie, jak:
Chaliapina, Caruso, Fleta, Kiepurę, Piccaver'a

itd. Należy się spodziewać, iż miłośnicy dobo­
rowej muzyki licznie z powyżej wspomnianych
koncertów korzystać będą. Bliższe szczegóły
w programach. Wstęp wolny.

— nSaroy11 otwarły. Po długiem wyczeki­
waniu w dniu wczorajszym doczekała się wre­
szcie Bydgoszcz otwarcia nowej wielkiej ka­
wiarni i cukierni ,,Savoy11, której brak tak do­
tkliwie dawał się odczuwać. Lokal urządzony
na miarę europejską (w całcm tego słowa zna­
c-zeniu) zadowolić musi nawet najwybredniej­
szych gości. Pieczywo i kawa przewybome,
ceny względnie przystępne, obsługa skora i rze­
telna — oto atuty nowej kawiarni, która wstęp­
nym bojem zdobyła sobie szerokie zastępy
bydgoskiej publiczności. Jeż eli do tego doda-

mv doskonałą jazz-orkiestrę kapelmistrza Sien­
kiewicza, która ostatnio w Dworze Huggera
w Poznaniu odniosła sukces niezwykły i stała

się jak gdyby drobną cząstką składową Pcwuki,
— mamy kawiarnię, której nie powstydziłaby
się nawet stolica.

Właścicielowi p. Hoffmannowi, który już ja­
ko właściciel cukierni w Gnieźnie zdołał sobie

wyrobić ustaloną markę jako fachowiec i ku­
piec, przesyłamy na tej drodze staropolskie,
serdeczne ,,Szczęść Boże".

-- Awanturnicy. Dnia 9 bm. o godz. 16,20
na ulicy Gdańskiej wywołało dwóch pija­
nych ludzi, gorszącą awanturę, bijąc się
zawzięcie ze sobą oraz napadając na prze­
chodniów, którzy chcieli rozbroić walczą
cych ze sobą. Awanturników, którymi są

niejaki Jan Grz. i Bruno B., odstawiono do

aresztów miejskich.
Drugą gorszącą awanturę wywołali un

ulicy Śniadeckich Hans M. i Bronisław St.

którzy również zostali odstawieni do aresz­
tów.

— Kradzież roweru. Dnia 8 bm. jakiś nie­
znany złodziej skradł 15-letniem u Leonowi

Łyszkiewiczowi, zamieszkałemu na Szwedero­
wie, rower m ęski marki ,,Record", czarny z nie-

bieskiemi paskami, wartości 250 zł, który to

rower Ł. pozostawił chwilowo bez dozoru

przed gmachem głównej poczty.

Przy zaparcia stolca, wzdęciu brzucha,
nadkwaśności soku żołądkowego, bólach głowy,
przeczuleniu, uczuciu strachu, ogólnem złem

samopoczuciu i zmęczeniu łagodnie działająca
naturalna woda gorzka Franciszka-Józefa daje
łatwe wypróżnienie, uwalnia organizm od po­
zostałości w jelitach i w wielu wypadkach za­
pobiega zapaleniu ślepej kiszki. Największe
powagi lekarsltie tego stulecia stosują wodę
Franciszka-Józefa zarówno 'u'mężczyzn jak
u kobiet i dzieci z nadzwyczajnym skutkiem.

Niezależni wzywała poiicle
m pomoc

Dnia 8 bm. o godz. 8 rano odbywało się
w hotelu Pomorskim zebranie przedwybor­
cze Niezależnej Socjalistycznej Partji Pra­
cy. Na zebranie to przybyło 50 towarzyszy
z Wnukiem i Waliszewskim na czele. Po

zagajeniu przez Wnuka zebrania, na sale

weszło około 30 mężczyzn, oświadczając, że

są sympatykami niezależnych i chcą być
obecni na zebraniu, czemu się nie sprzeci­
wiono. Gdy wywiązała się dyskusja nad re­
feratami, przybyli goście prosili o głos w

dyskusji, jednak przewodniczący zebrania

sprzeciwił się temu, skutkiem czego po­
wstała awantura. Zanosiło się na w ielką
burzę. Wówczas Waliszewski wezwał tele­
fonicznie pomocy policji, która też nieba­
wem przybyła. Ponieważ awantura w dal­
szym ciągu się wzmagała, przeto przewod­
niczący rozwiązał zebranie, prosząc policję
0 opróżnienie sali z nieproszonych gości.
Na wezwanie policji, przybyli salę opuści­
li, a ,,niezależni" zwołali drugie zebranie

na godzinę 12. które już bez przeszkód od­
było się przy udziale znikomej liczby człon­
ków. - Przybyli goście należą podobno dc

stronnistwa ,,Be-Be". Ano, nosił wilk owce

ponieśli i wilka. ,,N iezależni" tyle razy u

rządzali burdy na zebraniach innych stron

nictw, że teraz tego samego doświadczył
na sobie.

— Kradzież kieszonkowa. Dnia 10 bir

skradł jakiś doliniarz w tramwaju krawców

Aronowi Gecelewieżowi z Tczewa portfel z go

tówką i wekslami na sumę 1560 zł.
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PROGRAM W KINACH.

KRISTAL. Św'ietnie się baw iła publiczność
na wczorajszej premjerze p. t. ,,Jej pierwszą
pocałunek1', z doskonałą odtwórczynią Anetki

panny dzisiejszych czasów, Anny Ondrą, która

swą brawurową grą wywoływała huragany
śmiechu. Film sam posiada wiele pomysłowych
1 bardzo komicznych momentów o tempie ży-
wem i barwnem tle. Nadprogram farsa trzy­
aktow'a ,,Trzech grubasków" i tygodnik.

NOWOŚCI. ,,Fdały zadatek na szczęście11,
I wesoła, pikantna farsa, ciesząca się wiełkierr

powodzeniem, dziś nieodwołalnie poraź ostatn

ukaże się na ekranie. Dodatek komedja grote­
skowa.

MARYSIEŃKA wyświetla ,,Tancerkę bo

gów11.
CORSO. Dziś poraź ostatni ,,Chata wuji

Toma11. Nieśmiertelne arcydzieło, potężny film

który diugo żyć będzie w pamięci miljonów.

W tramwaju.
— I cóż, pani Łepkoska, wróciła Ceśka

z Palestyny?
— Moi państwo, nie róbcie heców ze

mną, bo mi serce pynka na myśl o ty mar-

nacji mojego dziecka. Pojechałabym do

Warszawy zabrać ją stamtąd, ale kiedy
musze pilnować wyborów do Rady Miej­
ski.

Pilnowałaby pani lepi swego gospo­
darstwa. W ybory obyjdą sie bez pani.

— Ludzie kochani, gdyby wszyscy tak

mówili, tedy niemielibyśmy żądny Rady
m iejski.

— Nieszczęście! Nima prezydenta, to i

Rada miejska niepotrzebna. Komisarza dać

i szlus!

— Panie Antkowiak, jak można tak bluź-

nierczyć własne miasto! Prezydent i Rada

Miejska to jak ojciec i matka, a komisarz

z taką wej Radą przyboczną to jak ojczym
i macocha. Spamiętaj pan to sobie.

— Nima Bydgoszcz szczęścia do tych pre­
zydentów, nie. Jednego utopić chcieli, dru­
giego napędzili, a trzeci sa.m uciekł. Przyj­
dzie czwarty, to sie chyba powiesi.

~~ Może to łatwo zrobić, gdy zobaczy, w

jakie długi miasto wlazło. Elektrownią
stawiać i szpital budować, a na jedne i

drugie tylko obywatelom pieniądze z kie­
szeni wyciągać ~~ niech szlag tra-fi taką go­
spodarkę! Taki wydatek rozkłada się na

trzydzieści lat, a nie żeby my wszystko za

płacili.
- Pan szkaluje, bo miał pan do elek

trowni piasek dostawiać, ale inni pana u

biegli.
- Takie dostawy, za które jeszcze t

kryminale siedzieć można. Poczekaj pan
tu niejedno jeszcze wyjdzie, nie piasek ty
ko. Dwa motory kupili, to jakby psu dw

ogony sprawił. Oni głupstw'a robią, a t

obyw'atelu płać, choćbyś i pynknął O ;

elektrownie to bydzie jeszcze kiedyś spr:
wa.

~ Nic nie bydzie, bo wszystko sie zakla

struje i koniec. Na. to jest fundusz prop

gandowy,' aby miasto nie dać komprornit
wać.

- O, pani Łepkowska ma rację. Wyjdź
jaki kryminał, to sie z funduszu propaga

dowego weźmie i zatuszuje...
- Rynek Pana Marszałka Piłsudskieg

m .... BMIHMMai..

Ubiory gimnasiyczn
przepisowe dla młodzieży szkolnej i w s z o ii

Przybory sp s rłc w e i gifanastyczi
poleca (23(

SMiu Spsitysaii feMstiiti łi tt 7

urządza

ŻeńskieTowarzystwo gimn.,,Sokół"
w listopadzie br.

Uprasza się przedmioty nadające się na wy­
stawienie, zgłaszać u przewodniczącej wystawy
p.KazimieryStawińskiej,ul.Kościuszki13
lub w Sekretariacie Sokoła Żeńskiego
przvulicyDworcowejnr.2, na ręce sekre­
tarki p. Piotrowskiej. - Przedmioty, któ­
re mogą być na wystawie sprzedane, muszą

być specjalnie oznaczone.



Kuny saaso(Mewe
Z. KochaAiklego

w Bydgoszczy
8 Maja 14a, teł. 1185

ezbotą szoferów

riwedowyeł ora? amatorów

Patent, potlw. fclerowntca

przyspiesza nankę Jazdy.
Prospekty wysyła się na ij'­
eżeni e. - Zapisy przyjmuje

się dociziennie.

Egzamiaa w Woj. Pozn. tub
Pomorskim zależnie od miej­
sca zamieszkania.

Dla osób całodziennie zaję­
tych specjalne kursy wteezor.

ne od godz. 17 do 18-toj

Nr. 2i0.
,,DZIENNIK BYDGOSKI4* czwartek, dnia 12 września 1529 roku.

Ujęcie bandyty przez wartowników wojskowych.
Bandyta rzucił się z sztyletem w reku na komendanta warty.

Wieczorem dnia 10 brn. wartownicy
wojskowi na lotnisku zauważyli zakra­
dającego się do warsztatów mechanicz­
nych jakiegoś osobnika. Zameldowali

więc o tem natychmiast swem u przeło­
żonem u, który polecił przychwycić po­
dejrzane indywiduum i doprowadzić do
wartowni.

Przytrzymany przez żołnierzy i do-

rowadzony na wartownię, osobnik ów

w pewnym momencie dobył nagle z za­
nadrza sztyiet i rzucił się z nim na sier­
żanta p. Patelskiego. Został on jednak
rozbrojony i oddany w ręce policji. Po

doprowadzeniu go do urzędu policyjne­
go, okazało się, że jestto znany bandyta
26-letni Mieczysław Owczarek, przy któ­
rym znaleziono cały arsenał narzędzi
złodziejskich. Bandytę odstawiono do
wiezienia sadowe

Zemsta niegodziwego lokatora.
Jedną z najbrzydszych i najszkodliwszych

wad w człowieku, jest mściwość. Człowiek

mściwy, nie umiejący zapanować nad sobą ety­
ką chrześcijańską, zdolnym się staje do po­
pełnienia największej podłości, nawet zbrodni.

Do ilu to nieszczęść, do ilu tragedyj w życiu
doprowadza nieraz zemsta. Ofiarą takiej wła­
śnie podlej zemsty stała się p. S. właścicielka

kamienicy w Bydgoszczy. Pani S., mężatka,
przybyła do Polski wraz z dziećmi z Ameryki,
aby tu za zapracowane wspólnie z mężem
w Ameryce pieniądze, nabyć posiadłość; mąż
jej zaś pozostał jeszcze na jakiś czas w Ame­
ryce i dopiero później miał przybyć do Polski,

W kamienicy, którą p. S. nabyła mieszkał

pewien lokator, który nie poczuwał się do

płacenia komornego a przytem urządzał stale

awantury. Gdy wszelkie inne sposoby nie

wpływały na utemperowąnie niedobrego loka­
tora, p. S. uzyskała na niego sądową eksmi­
sję, którą też wykonała. Wówczas lokator po­
stanowił zemścić się nikczemnie na p. S.

Dowiedział się o adresie jej męża i napisał
do niego list, w którym przedstawił p. S., jako
kobietę najgorszego prowadzenia, dającą naj-

gorszy przykład swym dzieciom i przynoszącą

wstyd i hańbę mężowi.

Mąż, kochający swą żonę i dzieci, po ode

braniu takiego listu, zostawia w Ameryce
wszystkie swe interesy, naraża się na olbrzymie
koszta i przybywa do Bydgoszczy, przygoto­
wany na przeprowadzenie rozwodu.

Sprawa wprawdzie się wyjaśniła i oszczerca

odpowie za to przed sądem, ale cierpień mo­
ralnych już nikt nie cofnie.

Dodać trzeba, że pan S. jest człowiekiem

wrażliwym, ulegającym trochę wpływom i dla­
tego zbyt gorąco i porywczo wziął tę sprawę,

przywiązując wagę do oszczerczego listu.

Ile wiec złego wyrządził człowiek mściwy,
którego uczucie zemsty tak zaślepiło, że nie

liczył się ani z uczciwością, ani z sumieniem.

Urzęsfowe sprawozdanie targowe
Komisji Kołowania Cen.

Poznafi,dnia1091929roku.
Bydło:

A. Woły:
a) pełnomięsiste, wytuczone woły,

najwyższej wartości rzeźnej, nie-

zaprzęgane' - - - - 000-000

b) pełnomięsiste, wytuczone woły
la t 4 d o 7 ......................... . 160-154

B, Stadniki:

a) pełnomięsiste, wyrosłe najwyż­
szej wartości rzeźnej . . . 160-170

b) pełnomięsiste młodsze ..... 143—154

c) miernie 'odżywione młodsze- i
dobrze odżywione starsze .

-
* 126-136

n.. Jałówki i krowy:
a) pełnomięsiste, wytuczone jałówki

najwyższej wartości rzeźnej - - 162—170

b) pełnomięsiste wytuczone krowy
najwyższej wartości rzeźnej do
la t 7 .................................................. 1 4 3 - 1 5 8

c) starsze wytuczone krowy i

mniej dobre krowy młodsze i

j a ł ó w
' k i ............................................. . 1 2 6 - 1 3 6

d) miernie odżywione krowy i

ja ł ó w k i ............................................... 0 9 0 -1 0 0

e) licho odżywione krowy iJałów-ki 000—000

Cśeięta:
b) najprzedniej. cielęta tuczne -

*
. 250-230

c) średnio tuczone cielęta i najprz.
s s a k i ............................. 210-226

d) mniej tuczone cielęta i dobre
ssaki -

... .. .... .. .... ... .. .... . 190-200
e ) lic h e s s a k i .......................................... 1 5 0 -1 8 0

Owce:
ffijsass? chlewna:
a) jagnięta tuczne i młodszo skopy

tuczne . .. ................................... 160—15C

Z(3Hlf4*CSaeBfiAIp.

Gdy ustami przylgnę do Twych
miłych rąk,

Jakbym kwiatu dotknął
z nadwarteńskich łąk,

Skąd ta miękość skórki, jej
subtelna woń?

Mydło ,,PRZEMYSŁAWKA"
ma jedyna broń. . . (24693

b) starsze skopy tuczne, liche ja­
gnięta tuczne i dobrze odżyw.
m łode o w c e ................................. . 0 0 0 -140

c) miernie odżywione skopy i owce 000-120

Świnie:
a) tuczone ponad 150 kg żywej wagi 256-264

b) pełnomięsiste od 120 do 150 kg. żywej
w a g i ........................................................... 2 4 8 - 2 5 2

c) pełnomięsiste od 100 do 120 kg. żywej
w a g i ........................................................... 2 4 0 - 2 4 6

d) pełnomięsiste od 80 do 100 kg. żywej
w a g i ................................................................ 2 2 3 - 2 2 0

e) mięsiste świnie ponad 80 kg, - 200-210

f) maciory i późne kastraty - - - 0U0 -190

- - i.. --lnu 'Ł--

Bank Polski płacił dnia l i września za:

dolary amerykańskie 8,84-8 ,85
funty szterlingów 43,05
franki szwajcarskie 171,13
franki francuskie 34,76
marki niemieckie 211,45
guldeny gdańskie 172,14
szylingi austrjackie 125,05
liry włoskie 46.45

korony czeskie 26,29.

Wypadek samochodowy.
Mistrz rzeźnicki p. Franciszek Żół­

towski, zam. przy ul. Toruńskiej 122,
kierując własnym samochodem, naje­
chał dnia 10 bm. w ulicy Promenada
autem na przydrożne drzewo a następ­
nie wjechał na parkan realności 7a. Sa­
mochód uległ rozbiciu oraz zniszczonym
został parkan. Dochodzenie prowadzi
policja.

- Najechany przez wóz. Dnia 10 bm.
w godzinach popołudniowych przy ulicy
Mazurskiej, został najechany przez ja­
kiś wóz Józef Berkowski, który odniósł

obrażenia cielosne przez uderzenie dy­
szlem. Opatrzony on został przez pogo­
towie ratunkowe.

- Na gorącym uczynku. Dnia 10
bm. wieczorem ujęto na gorącym u-

czynku kradzieży paczek z towarem

19-letniego Bronisława Nehringa i 18-

letniego Stanisław a Niedźwieckiego.
Kradzieży usiłowali oni dokonać z wo­
zu p. Gustawa Deglitza z Osowej Gó­
ry. Często zdarzyły się już takie wy­
padki kradzieży z wozów przejeżdżają­
cych rolników, dokonywanych przez u-

jętych opryszków. Zostali oni odsta­
wieni do więzienia.

- Kradzież narzędzi ślusarskich. Na szko­
dę p. Antoniego Pawskiego, zamieszk. przy ul.

Św. Florjana 16, skradł jakiś złodziej w zagad
kowy sposób z mieszkania różne narzędzia ślu­
sarskie.

Do gniazd sokolich Okr. V.
1) Zawody okręgowe odbędą się w sobo­

tę dnia 14 b. m . po południu i w niedzielę
dnia 15 przed południem.

2) W niedzielę wieczorem o godz. 7-mej
odbędzie się w Resursie Kupieckiej okręgo­
wy wieczorek towarzyski połączony z kaw­
ką, podczas którego nastąpi uroczyste wrę­
czenie nagród zdobytych w tegorocznych
zawodach. Wstęp dla członków wynosi 2,—
zł. Obowiązuje mundur sokoli wzgl. strój
wieczorowy.

3) W niedzielę popoł. odbędą się w ,,Re­
sursie Kupieckiej'1 ,,Sokoła Żeńskiego'1 tra­
dycyjne dożynki. Apelujemy do każdej
druhny i do każdego druha gniazd bydgo­
skich do wzięcia uziału w wieczorku jak i

również w dożynkach.
Mamy niezłomne przekonanie, że w tych

uroczystościach nie zabraknie ani jednej
sokolicy i żadnego sokoła. Zatem idźcie

wszyscy, bo to święto sokoła, bo to święto
Wasze. Niech zaroi się ogród i salka bra­
cią sokolą.

Przewodnictwo V-go Okręgu:
(--) Malczewski, prezes.

i- ) Urbański, w z. sekretarza.

Samochód ciężarowy —

maszyną do robienia pieniędzy

Dochód każdego przedsiębiorstwa zależy w znacznym
stopniu od sprawności i niskich kosztów transportu.
Punktualna dostawa bez względu na odległość, szer­

szy rynek zbytu zjednywują i powiększają liczbę odbiorców,
decydując o powodzeniu przedsiębiorstwa. Dlatego też
samochód ciężarowy Chevrolet jest pierwszorzędnym czynni­
kiem w każdej racjonalnie prowadzonej instytucji handlowej,
przemysłowej, lub też w gospodarstwie rolnem.

Nabycie ciężarówki Chevrolet ułatwiają dogodne warunki

płatności według planu G. M. A. C. Wyrób General Motors.

Upoważnione zastępstwa na całcm tcrytorjum Polski i w

'Wolnem Mieście Gdańsku.

Ceny:

Podwozie ciężarowe Chevrolct (opony 30X5) . . zł. 8930.—

Podwozie pólciężarowe Chevrolet ......... zł. 71 jo.—
Loko Fabryki Warsza-wa, łącznie z podatkiem obroto-wym

Ciężarówka i pólciężarówka CHEVROLET
General Motors w Polsce, Warszawa

^CHEVROLET
Autoryzowane

przedstawicielstwo:
Vcm et.

E. S7ADIE-AWOMOB1LE~
ul. Gdańska 160 BYDGOSZCZ Telefon nr. 16-02

l(sD l

iiiifis
sumiennych pilnych do

sprzedaży maszyn do
szycia za wysoką prowi­
zją poszukuje

' 23514

E. Kromczyfiski
Poznań

Al. Marcinkowskiego 5

MSMssso

KamasznieiBH
do ręcznych robót w szwalni

(Vorriehter) um iejące bu­
kować (buggen), przyjmie
zaraz 424568

Fabryka obuwia ,,Standart"
Bydgoszcz, W ojewódzka 7

Agentów
sumiennych, pilnych do

sprzedaży maszyn do

ssycia za wysoką prowi­
zją poszukuje natychmiast
Leon StusSiśński

składy maszyn
Kościerzyna (Pomorze)

tel. 67. 23074

umiejącą bukować na ma­
szynie (Masehinen - bugge-
rinj przyjmie zaraz (245S4

Fabryka obawia ,,Standartu
Bydgoszcz, Wojewódzka 7

taj,0' pomocnika
zdolnego do składu wód-

czano-kolonjalnego. Żgł.
dn.12.9.wgodzinach4-6
po poł. Hotel pofl Orłem,
Mfńta. 24663



Restauracja przy Hotelulengning
Br. KrasKe - Długa 56

Poleca znane ze swej jakości
z^dańzł1.50

UOIflU/ z4dańzł2.50(23836

Kalendarzyk zebrań Ch. Z. Z.
Nadzwyczajne zebranie Związku Wła­

ścicieli Autodorożek odbędzie się w czwar'­
tek dnia 12 września Jn\ o godzinie 8 mej
wieczorem w lokalu ,,Harm6nji" przy ul.

Marcinkow'skiego 1.

Na porządku obrad bardzo ważne spra­

wy m. i. sprawa obwódek, kontroli samo­
chodów, sprawa taryfy i sprawy związko­
we. Udział wszystkich członków' jest ko­
nieczny.

Z życia towarzystw.
,,Sokół'* I. Zebranie 12 bm. w sali Resursy

Kupieckiej, przy ul. Jagiellońskiej o godz. 20.

Bractwo Żywego Różańca Matek paraiji Św.
Trójcy. Pogrzeb członkini naszej ś, p. Franci­
szki Pawłowskiej z 22 róży, odbędzie się dnia

lt bm. o godzinie 4,30 z kaplicy 'nowego cmen­
tarza. O liczny udział prosi zarząd.

Koło śpiewu ,,Chopin". Zebranie 11 bm.

o godz. 19,30 w sali p. Kleinerta (4 śluza).
-w

Bydgoskie Tow. Wioślarskie. W środę, 11

bm. o godz. 8 wlecz. odbędzie się na przystani
B. T. W. zebranie sekcji pływackiej. Wobec

bardzo ważnych spraw uprasza się o bezwzglę­
dne przybycie wszystkich członków. Druho­
wie, którzy stanądo zawodów P. O.Z. A. w dn.

15 bm. proszeni są, by od dnia dzisiejszego
uczęszczali stale do pływalni wojskowej, celem

przeprowadzenia treningu. Trener zagraniczny
do dyspozycji na miejscu.

Związek M łodzieży Pracującej ,,Jedność",
liija I. Dnia 11 bm. o godz. 7 schadzka kole­
żeńska u p. Mellera przy Placu Piastowskim.

Zebranie Sedaltcji Majjaśskiej Panien od­
będzie się w czwartek, 12 bm. o godz. 6,30
w Zakładzie Św. Florjane.

Bydgoski Okręg Młodych Polek. 13 bm.

o godz. 19 w biurze parafji Św. Trójcy zebranie

zarządu okręgowego oraz zarządów wszystkich
bydgoskich Stow'arzyszeń Młodych Polek.

Tow. Uczniów Kupieckich. Zebranie ple­
narne w środę 11 bm, o 8-ej w sali p. Mellera

Plac Piastowski. Ważne sprawy.

K. S . jjBrda". Zebranie zarządu w czwartek

o godz. 8 u druha Grabowskiego, Siemiradzkie­
go 4. Trening piłki nożnej w czwartek o godz.
4-tej przy 6-tej śluzie; komplet I. i II. drużyny
pożądany, Zebranie miesięczne w sobotę, 14

bm. w kasynie kolejowem o godz. 8.

S. M. P . ,(Promyk". Zebranie zarządów' obu

oddziałów i zastępowych oddz. starsz. 11 bm.

o godz. 19,

24245

Centryfugi,,MILENA”
odznaczają się najdokladniejszem odtłuszczaniem, cicbym

i spokojnym biegiem
We wszelkich wielkościach od 35 do 330 Itr. wydajności

na godzinę natychmiast do dostawy.

Dogodne warunki spłaty. 14793

B-ciaRamme, Bydgoszcz
aaSSccas i w . ITsrflłajJc'ęe SdE-1 *. Tel.^9 .

Samochód Mieszkanie
5-osobowy ,,Citroen", używany lecz w dobrym

stanie natychmiast korzystnie na sprzedał.
Adres wskaże Dziennik Bydgoski. (24548

4 pokojowe w Chełmnie zamienię na 3 lub 4

pokojowe w Bydgoszczy. Łaskawe zgłoszenia
pod ,,R. S. 19" do Biura Ogłoszeń ,,Par", ulica

Dworcowa 72. 24739

^eastikujffl się do wy­
najęcia 024426

mieszkania
umeblowanego3-4 -ro po­
kojowego z kuchnią i ła­
zienką, możliw. w centrum.

Oferty sub ,,Po!saku
do Dzień Bydgoskiego.

Wypełniasz Twój obowiązek
obywatelski! Jesteśjut człon­
kiem wspierającym T. GL.?

Mieszkanie
2 pokoje z kuchnią do wy­
najęcia przy ulicy Glinki.
Zgł. Spychalski, Grodzka 18.

24698

Waszych Szan. Czytelnikom
prosimy uprzejmie, przy zamówieniach iza­

kupach jakoteż przy podawaniu ofert na

ogłoszenia podane w naszem piśmie, powo-

ływać się zawsze na,,Dziennik Bydgoski**.

iioom a
Piekarnia

z urządzeniem składu ko-

lonjalnego mieszkaniem, w

powiatowem wyeieczko-
wem m ieście, za 3000 zaraz

na sprzedaż. Of. pod , Ko­
rzystne” do filji Dz, Bydg.

13236

Dulek IG/TO K. M.
typ marki .Ś ix ”, otw'arty,
6 opon, sześcioosobowy
w najlepszym stanie. Na

żądanie długoterminowe
spłaty. Adres wskaże Dz.

Bydg. (24735

Materace
na stalowych sprężynach,
wkładkipoduszkowe z do­
borowego materjału, so­
lidnego wykonania, tylko
w tapicerni Jagiellońska
nr. 4. 24718

Sadjo-aparat
w'ykonanie luksusowe naj­
nowszy typ, 4 lampkowy,
dobry odbiór wszystkich
stacji Europy, bardzo ta­
nio zaraz na sprzedaż za

300 zł, także głośnik i
akumulator. Kilian, Mar­
cinkowskiego 11. (24736

Dom
I ptr. z ogrodem, 4 pokoje
w olne za 19000 sprzedam.
Filarecka 3. (13254Kanapy

tanio. Jagiellońska 4. 24719

Otomany 24720

okazyjnie. Jagiellońska 4

Sprzedam
skład kolonjalny z towa­
rem lub bez położony w

ruchliwej ulicy, 2 pokoje
z kuchnią. Ogłoszenia do

agentury Dzien. Bydg. w

Nakle. 24715

Leżanki
tanio. Jagiellońska 4. Ta-

pieernia. (2472l

N. A . G. ,,Sport4*
czteroosobowy, nowo la­
kierowany, 6 opon, w

bardzo dobrym stanie,
sprzedaje tanio ewtl. na

raty. Kirchhoff, Bydgoszcz
Aleje Mickiewicza 12.

24734

Krawcowa
szyje po domach reperu­
je i przerabiam futra.
Gdańska 83. 13237

Dwa (24703
domki, dw'ie m orgi ogrodu
w Bydgoszczy na sprze­
daż. Wiad. w Dz. Bydg.

jf^ SPRZEDAŻE^ ||! Zamiana
młyn w mieście, bogata
okolica przemiał 300 ctr.

na dobę, piękna wiła, na

kamienicę w Bydgoszczy,
Toruniu, Grudziądzu. Do­
płacę 100000 gotówką.
Oferty do Dz. Bydg. pod
,,St,K". (24747

Fiat 501
czteroosobowy, otwarty,
nowo lakierowany, 6 opon,
w najlepszym stanie tanio
na sprzedaż. Na żądanie
długi kredyt. Adres wska­
że Dz. Bydg. (24733

Sprzedam
natychmiast z powodu
wyjazdu majątek 286 mg.
wtem 120 mórg łąki, za­
budowania masywne, 2
km. od kolei, od Torunia
7 km. Na tym majątku
zamieszkuję już 22 lata.

Anastazja Leuthów, Nie-

szawka, poczta Podgórz,
pow. Toruń. (24708

K KUPNA ^

Korzystnie
sprzedam dwa domy w To­
runiu wolne 4 pokoje i
skład. Zgł. do właściciela

Podgórna 32. (24707

Kupią
używaną maszynę poń­
czoszniczą. Rekowski,
Chełmża, 'Chełmińska ll.

24713Gospodarstwo
100 mórg pszenno-buracz.
Ziemi, żywy i martwy in­
wentarz nadkompl.,zabud.
masywne, cena 48 tys. zł

poleca ,S t e1Ia”.Dwor­
cowa 64. (13246

Z powodu
w'yjazdu tanio sprzedam
wózek dziecięcy, płaszcz
damski (średnia figura) i

walizkę skórzaną.Nadolny
Nakielska 21/22. (24709

Kupią
męski pokój, fotele skó­
rzane, biurka, szafy biu­
rowe i t. d. dobrze utrzy­
mane. Zgł. pod ,,Większe
biuro" do filji Dz. Bydg.
Dworcowa 2. 13257Dom

III piętr., nowoczesny
7. składami w centrum,
cena 130 tys. zł. — Dom
II piętr. w centrum, cena

60 tys. zł. — Dom II piętr.
z ogrodem, cena 30 tys. zł

poleca ,S t e 11 a” Dwor­
cowa 64. (13245

Łóżko
z materacem na sprzedaż.
Kordeckiego 1, III ptr.
prawo. 24697 Kiosk

celem dzierżawy poszu­
kuję. Of. pod ,A. S.*
do Dz. Bydg. (24724

Rower
męski w dobrym stanie
tanio sprzeda Pomorska60
w podwórzu. (l3251 Kupią

konia (pony) z komplet­
nym uprzężem i mały rol-
wóz na ca. 10 ctr. Zgł.
do K. św'ierkowski, ulica
Dworcowa 57 a. (24737

Okazyjnie
sprzedam wózik dziecięcy
w dobrym stanie. Toruń­
ska 18, powórze, Jurkie­
wicz. 24743

Dom
skład kolonjalny,mieszka­
nie wolne 20.000 wpłaty
15.000 sprzeda Nowakow­
ski, Dworcowa 69, tel. 850.

13250
Chłodnica

do samochodu ciężarowe­
go 5 tonowego, prawie no­
wa marki Busing bardzo
tanio na sprzedaż. Oglą­
dać można Hetmańska 8,
Wojtal. (13243

WT~łikcie VI
Zamiana

młyn, kopalnia złota, prze­
miał 500 etr. na dobę, wła­
sna bocznica, bogata okoli­
ca miasto powiatowe, bez

konkurencji do tego dwie

kamienice, zamiana na maj.
ziem ski, dopłacę 250 tys.
zł gotówką. Of. do Dz. Bydg.
pod ,S h K, 100” (24748

Lekcje
gry na fortepianie dla po­
czątkujący cjt). Błonia 20,
III prawo. 24710

Futro
męskie dla mniejszej fi­
gury zaraz tanię na sprze­
daż. Zgł. Dirks, Św. Trój­
cy 22a, I ptr. pr. 13238

Pisania
na maszynach wyuczam
szybko i biegle Artura

Grottgera 3. I piętro. 24728

POSADY
WOLNE

Pienassorząctny
kucharz lub kuchmistrzyni
poszukuje zaraz . Hotel

Francuski” Gniezno,
Chrobrego 32. 24704

Ekspedient(ka)
do składu kol. delik. po-
trzebny(na) zaraz. Zgł.
z odpisamiświadectwi po­
daniem wynagrodzenia do

filji Dz. Bydg. Dworcowa
nr. 2, pod ,,Delikatesy" .

13260

Orkiestrę
kabaretową dobrą, kwartet
lub trio przyjmę od 1 pa­
ździernika. Saksefon nie­
zbędny, pożądana harmo­
nika. Umowa natychmiast
Restauracja H otelu ,Pod
Orłem* Toruń, właściciel
Zackiewicz. 24714

Potrzebny
krawiec i krawcowa na

konfekcję. Kordeckiego 15.
24726

Samodzielny
cukiernik zaraz potrzebny.
W. Bigoński, Grun­
waldzka 146. (246S2

Poszukuje
2 stolarzy. Racławicka 6.

24692

Chłopak
potrzebny. Jagiellońska 4,
tapicernia. 24702

UczeA
biurowy może się zgłosić
z praktyką w biurze adwo-
kaekiem pierwszeństwo.
Zgł. do biura adwokatów
Michnika i Błocha w/m.,
Mostowa 9. 24696

Potrzebna
dziewczyna do wszystkich
pra cdomowych z dobremi
Świadectwami od 15. IX.
Zacisze 1, HI ptr. prawo.

13253

10 piecowników
przyjmie zaraz Firma ,Ka-
łlopiecN Toruńska nr. 22,
Inowrocław. 24727

Sprzątaczka
może się zgłosić. Kape­
lusze damskie, Dworco­
wa 4. 13235

Potrzebny
uczciwy chłopiec do po­
syłek i uczennica do skła­
du. R. Wiśniewski, Fredry
nr. 1, hurtownia wełny.

. 24741

Gospodyni
samotna w średnim wieku

znająca kuchnię warszaw­
ską lub m ałopolską potrze­
bna zaraz do trzech osób.
W/m . Poznańska 18, kantor.

24690

Dziewczyna
do jednego dziecka na

w ieś potrzebna. Zgłosz.
Cieszkow'skiego 15, I ptr.
prawo. (13242

Poszukuje
dziewczyny do szycia bie­
lizny męskiej. Sienkiewi­
cza6. * (I3258

Dziewczyna
potrzebna do mycia na­
czyń. Kawiarnia Zacisze,
Śniadeckich 2. (24717

Panienka
potrzebna do obsługiwa­
nia gości. Kawiarnia Za­
cisze, Śniadeckich 2.(24716

Uczciwy
chłopak do posyłek po­
trzebny. Wincenty Ra-

misch, Gdańska 5. 24723

UczeA
kelnerski (który się juz
kilka miesięcy uczył)może
się zgłosić.HotelLengning.

Potrzebna
służąca. Złotnicki, Długa
nr. 33. 24699

K poTadv*CT

MHmammmiHHBf 2 I
1000 zł

kaucji dam, szukam po­
sady jako kierownik filji.
Of. pod ,A. D.” doDzien.

Bydg. (24725

Młodszy
ekspedjent z branży bla-

watnej i konfekcji poszu­
kuje posadę od 1 listopada,
m iejscowość obojętna. Łask.
of. proszę do filji Dz. Bydg.
Grudziądz, pod , Młodszy
ekspedjent". (24705

Kucharka
z warszawską kuchnią
przyjmie zaraz posadę.
Of.doDz. B.pod ,;Ku-
eharka". 24744

Inteligentna
osoba p.szukuje posługi
lub prania. Of. do filji Dz.

Bydg. pod ,Praeowita."
13255

Fryzjerka
z praktyką przyjmie po­
sadę. Of. pod ,,M. K." do
Dz. Bydg. 24701

Osoba
w średnim wieku intelig,
i z dobrej rodziny zna­
jąca się na gospodarstwie
poszukuje posady w mie­
ście lub na wsi jako za­
rządczym, do samotnego
pana, Zgłosz. pod ,,Z. B .”
do filji Dz. Bydg. (24689

Młodszy
czeladnik piekarski dziel­
ny w swym zawodzie mo­
żesięzgł.dod.15.IX.29.
A. Barknowitz, Unisław%

pow. Chełmno. (24742

Gospodyni
zarządczym lat 34, samo­
dzielna z w'ykwintnem g o­
towaniem poszukuje posa­
dyod1.X.nawieślub
do miasta. Zgł. upraszam
do filji Dz. Bydg, Toruń,
pod ,,Gospodyni". 24711

1 CDZIERŻAWYa
Garaż

do wydzierżawienia. Grun­
waldzka 17. 24674

Siuro
Przyszłość ma do odda­
nia kilka mieszkań ko­
rzystnie. Sienkiewicza 61.

13240

Zamienię
5 dużych, służbowy, śród­
mieście na 4 pokoje. Of.
do filji Dz. Bydg. Dw'or­
cowa 2 pod ,,Strona obo­
jętna*. (13244

Poszukuje
pokoju, lepszego, uiekrępu-
jącego, utrzymanie. Oferty
do Dzien. Bydg. pod ,H .

G." (l 3233

Stancja
w centrum miasta dla 2

chłopców' lub dziewcząt
Odżywienie dobre, opieka
troskliwa. Zgłoszenia pod
,K . H. 15" do Dzien. Bydg.

24745

Próżny
pokój na 1 piętrze zaraz do

oddania, światło elektr.

Oferty do filji Dziennika

Bydg. Dworcowa 2, pod
, Inteligentna osoba". 13256

Pokój
dla pani lun uczeuky do

wynajęcia Sienkiewicza 51
I p. prawo. (1324I

Pokój
umeblowany do wynaję­
cia. Grunwaldzka 133.

24654

Dobrze

umeblowany pokój, z o-

sobnem wejściem dla 2 pa­
nów do wynajęcia. Wegner,
Okolę, Grunwaldzka 20, par­
ter (dom ogrod.), przy placu
Petersona. (24627

Pokój
dla pana. 20 Stycznia 30,
II ptr. prawo. 13215

Do wspólnego
pokoju przyjmę panienkę.
Chwytowo 15, II ptr. 1.

24700

Pokój
wynajmę. Długosza 6, p. I.

24685

Pokój
umebl. wynajmę. Aleje
Mickiewicza 15, parter.

13252

Pokój
Hetmańska 13, II ptr.

13249

Pokój
umebl. z używaniem kuch­
ni do wynajęcia. Nowicki,
Sowińskiego 3, I piętro.

13259

Pokój
umeblowany z używaniem
kuchni do wynajęcia od
15 lub 1. 10. Dąbrowskiego
nr. 5, II piętro pr. 24729

Elegancko
umeblowany pokój z te­
lefonem etc. do wynaję­
cia. Dw'orcow'a 30, II 1.

13248

EEED1
Obiady

z trzech dań 1.10 zł poleca
,,Poniorzanka", Pomorska
nr. 47. 13247

CstFzegasw
przed wynajęciem mieszka­

nia w' domu moim przy
ulicy Kaszubskiej nr. 1 od

p. Olejniczaka bez mego
zezwolenia. Gospodarz.

24683

f ( BnmME^i||
SSIsiro

małżeństw , Przyszłość"
czynne. Sienkiewicza 61.

13239
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Hipoteki KEED3
reguluje z dobrym skut
kiem w kraju i zagranicą

St. Banaiiah,
obrońca prywatny, Byd
goszcz, ul. Cieszkowskie­
go 2. Telefon 1304. Długo­
letnia praktyka. (20390

jgwu-a
Rewizor

z długoletnią wszechstron­
ną praktyką przyjtnuje
doprowadzanie do po­
rządku ksiąg, zaprowa­
dzanie księgowości, usta­
wianie bilansów zamknie*
cie. wydawanie orzeczeń
oraz wszelkie prace w za­
kres bucbalterji wchodzą­
ce. Of. do Dz. Bydg. pod
, Rewizor*. (24287

Meble!
Przy dogodnych

warunkach polecam:
Jcompl. pokoje meskie,
kluby,Jadalnie, sypialnie
kuchnie jako też pojedyn­
cze meble, szafy, stoły,
łóżka, krzesła, kanapy
fotele, biurka, lustra i

inne przedmioty.
Piechowiak, ul. Długa 8.

Tel. 1651.

Obuwie
gumowe i wszelkie inne
art. przyjmie do reparacji.
Hurtowa j detal, sprze­
daż gum y indyjskiej, te­
le fo n 1934, Bydgoszcz,
Długa 45, E. Guiil i Ska

17137

Stanisława.
Pracownia damskiej gar­
deroby przyjmuje wszel­
kie prace podług najnow­
szych żurnali po przy­
stępnych cenach. Śnia­
deckich 24. (21949

Akuratne
strzyżenie, manicure, ondo-

laeję, farbowanie wykonuje
zakład fryzjerski dla pań i

panów, St. Gniatczyk
Gdańska 154. (2t605

S'ile przepłacajcie:
Futro wobec ciężkiej zi­
my nie może bjm luksu­
sem. Prace krawieeko-ku-

śnierskie wykonuje
wszechstronny fachowiec
Stanisław Rudak, Dwor­
cowa 64. 24054

Nowożeńcy
kupujcie meble wszelkiego
rodzaju oraz leżanki,
kanapy i klubowe garni­
tury tylko u Andrzeja
Nowaka, W ełniany Rynek
nr. 5/6. (3857

Rowerycześci
maszyny do szycia sprze­
daję najtaniej, reperacje
wykonuję jak najprędzej.
,,Rower" Gdańska 41. 13U62

Futra
wszelkie, przerabiam, od­
nawiam, reperuję modnie
i tanio. Kuśnierz, Pomor­
ska 32a, II ptr. 23518

Garbarnia
w Pakości poleca skóry go­
towe baranie na futerka w

wielkim wyborze, gotowe
kożuszki, kalesony, koce.
worki do nóg. Przyjmuje
Bię owcze skóry do garbo­
wania Polecam skóry blan­
kowe i surowcowe. W. Si-

korzyński. (13151

Bscznoił!
Meble w wielkim wyborze
jak lustra kanapy, leżan­
ki, stoły do kart, rowery
i t. d. Skład, Chrobrego
nr. 12, Homma. 13196

Portrety
wykonuje kolorami, sztuka
25 zł. Św. Trójcy 27, I ptr.

24642

Najtaniej
części rowerów, maszyny
do 9zycia, gramofony, brzy­
twy, nożyczki. Szlifierrsia,
Poznańska 6. 124644

Meble
kompletne, sypialnie, ja­
dalnie, kuchnie oraz po­
jedyncze, szafy, łóżka,
krzesła, leżanki, kanapy,
klubowe garnitury najta­
niej i na raty tylko u

Andrzeja Nowaka. Weł­
niany Rynek 5-6, telefon
nr. 2143. 0881

208 mg. majatek
w dużej wsi przy szosje,
pszenna ziemia, dom 6pok.,
budynki masywne,115 tys.,
wpłaty 40-50 tys. zł jak
również wiele innych po­
leca biuro BPogoń”, Dwor­
cowa 80.

Kająfek
362 morgi, wtem 45 mórg
łąk, 3 kim. od stacji oso­
bowej, 5 kim. od miasta

Pakości, stacja dla buj'a­
ków i ziemiopłodów na

miejscu, z kompletnym ży­
wym i martwym inwen­
tarzem oraz z pełnem żni­
wem jest zaraz ha 15 lat
do wydzierżawienia. Zgł.
przyjmuje: W. Draheim,
Bcrownia, pocz. Pakość.

24514

Sprzedam
m oją dobrze zaprowadzoną
fabrykę wód mineralnych
w większem m ieście po-
wiatowem, z powodu obję­
cia innego przedsięb'orstwa
Oferty do Dzień. Bydg. pod
, Sprzedam.* (24662

Gospodarstwo
98 mórg ziemi pszennej
i żytniej, w tem 9 mórg
łąki i 10 mórg lasu, bu­
dynki, żywy i martwy
inwentarz ze żniwami za­
raz na sprzedaż, csna

podług ugody. Franciszek

Majewski, Nowy mostek

poczta Maksymilianowo,
pow. bydgoski. (131S8

Restauracją
z pełną koncesją i calko-
witem urządzeniem w cen­
trum m iasta Torunia z po­
wodu choroby tanio sprze­
dam. Oferty do filji Dzień.

Bydg. Toruń pod ,,Restau­
racja". 124603

W ilia
8 pokoi, w Bydgoszczy, obok
lasu sosnowego, do tego
23 hektary roli i łąk, za­
budowania gospodarskie, in­
wentarze. Cena 12 500 doi.,
wpłaty 8.000 . Zgłoszenia
pod ,,Właścicielka" do Dz.

Bydg. 124628

Sprzedam
skład kapeluszy w cen­
trum miasta. Adres wska­
że Dz. Bydg. 24661

Dom
11-piętrowy, wpłata 16.000 zł

poleca ,2160113010*, Dwor­
cowa 69, parter. 13227

Somali
3 morgi cena 9.000 zł po­
leca ,,Ziemianin'*, Dworco­
wa 69, parter. 13228

Samochód
kryty, w dobrym stanie,
nadaje się dla przedsta-
wieiela-wojażera etc., pod
gwarancją na sprzedaż. Of.

pod ,Tanio i korzystnie*
do fiiji Dz. Bydg. (13164

Samochód
marki Chevro!et, kryty
półciężarowy, niosący do
15 centnarów, jazdy
S.000 kilometr., zaraz na

sprzedaż. Ign. Gierseh,
Chojnice, Pi. Jerzego 7.

13136

Używano
samochody: Studebaker li­
muzyna, O verland-Whipet
limuzyna, taksówka z ze­
garem i koncesją, Benz

limuzyna, Adler otwarły,
Berliei limuzyna, Ford

lekko-eięiarowy, Adler cię­
żarowy, Kadyltak luksus,
korzystnie na sprzedaż.
,Stop"-Garaże, Śniadeckich

46 - P. Konieczny. (13208

Futro
z łapek karakułowych za­
raz na sprzedaż. Chro­
brego 13, II brama 111 p.
Jaroszyńska. 13223

Rower
męski na sprzedaż. Po­
znańska 21. 24677

Scftifetera
żyto pomorskie 1. odsiewu

35lyn ponad najwyższe not.

giełdy poznańskiejsprzedaje
Schsuer, Wymysłowo p. Ko­
ronowo. (24639

Taksometr
używany na sprzedaż Grun­
waldzka 17. (24659

4 kaflowe
piece sprzedam. Szpitalna 8,
właściciel. (24626

1 Piekarnia
1w Bydgoszczy w dobrej

części miasta, z składem

kolonjalnym na sprzedaż.
Zgł. do Dzień. Bydg. pod
, Spieszne*. (24846

Zgłaszajcie
się na kursa maturalne i

dokształcające w Byd­
goszczy, szkolą u!. Świę­
tojańska, 23278

Rutynowana
nauczycielka poszukuje
lekcji do dzieci początku­
jących. Henryka DietząU,
do 3 popołudniu. (21-633

Auto
marki ,Sam* dwuosobowe
tanio sprzedam albo zamie­
nię na motocykl. S. Z .emsr,
Solec Kujawski. (13209

Poszukują
nauczyciela gry na skrzyp­
cach dla początkującego
chłopca. Zgłoszenia z po­
daniem ceńy pod ,,Z. Z."
dó fiiji Dz. Bydg. f13213

Ferttspjan
w bardzo dobrym stanie
marki ,8eidler sprzedam
za 900 zło(ych. Kowdt,
Król. Jadwigi 4b. (18214

Radjo
3 lamp. tanio ha sprzedaż.
Sarna oswojona, rogacz
tanio na sprzedaż. Byd­
goszcz. Rupieniea, Kar­
packa 22. (13172

pasflBy'W
pyft wm.ue JcJg

Ckcesr
otrzym ać posadę? Musisz

ukończyć kursy faciiowo-

korespomieneyjne profe­
sora fcckulowicza, Warsza­
wa, Żórawia 42e. Kursy wy­
uczają listownie: buchal­
terii, rachunkowości ku­
pieckiej, korespondencji
handlowej, stenografji,
nauki handlu, prawa, ka­
ligrafji, pisania na ma­
szynach, towaroznawstwa,
angielskiego, francuskie­
go, niemieckiego, pisowni
oraz gram atyki polskiej.
Po ukończeniu świadec­
two. Żądajcie prospek­
tów. 23301

Wózek
dła dziecka sprzeda Kor-

tas, Dąbrowskiego 12.
24670

Prosięta
6 tygod. dobrego gatunku
ma do oddania Restaura­
cja Dworcowa, Fordon.

13206

SSecskl
dębowe do kapusty od 20
do 100 Itr, sprzedam. Za­
krzewski, Jezuicka 5,

24634

Posatdss
dam, kto pożyczy 3.000 zł.

Dobry procent i dostatecz­
na gwarancja zapewniona.
Of. do filji Dz, Bydg. To­
ruń pod . Bosada'* (24604

K~sra
Kupl(i

dom przy wpłacie 15 do
20.000 zł z wo'n cni mie­
szkaniem. Oferty pod *Dom*
Dziennik Bydgoski, Dwor­
cowa 2. (13l8l

Msss^nlsła
dzielny fachowiec potrzebny
zaraz. Młyn Parowy Płti-

towo, pow. Chełmno. (24658
Kuplę

dom ze składem, najchętniej
w większej wiosce kościel­
nej, Oferty pod , Wioska"
Dziennik Bydgoski, Dwor­
cowa 2. (!3ś82

Pomocnik
fryzjerski damsko-męski
potrzebny zaraz lub póź­
niej. H . Keck, Chełmża,
Toruńska 11/12. 24607

Dynamo.
Poszukuję używane dynamo
ale tylko w dobrym stanie
możliwie z przynależnościa-
mi 110—220 v o lt cr 10---20
Ats. celem kupna. Zgłosz
przyjm uje Sz. Zawadzki,
młyn parowy, Mroczno, pow
bubawa. 124518

Poszukują
mistrza piekarskiego albo

starszego czeladnika któ­
ry się może wykazać świa­
dectw. 14 letniej praktyki
na stałą pracę. Fr. Poł­
czyński, Łobżenica, pow.
Wyrzysk. 13218

Fotograficznego
pomocnika na prowincję
poszukuję zaraz lub od
1. X. br. Zgłoez. do filji
Dzień. Bydg. pod ,N r . 53*.

13220

Żelazo
stare, żelazo użytkowe,
metale kupuje stale po
cenach dziennych handel
żelaza Schellong, Św.
Trójcy 22, tel. 1250. (22309

Potrzebna
zaraz dzielpaekspedjentka
rzeźnicka z branży rze-

źniekiej. Józof Bykowski,
Inowrocław, Kościelna 2.

24664

Rzepak
rzepik, gorczycę i mak
stale kupuje olejarnia 'w

Toruniu, ul. Grudziądzką
nr. 13-15, tel. 107. 24233

Poszukują
wóz rzeźnieki do mięsa w

dobrym stanie. S, Gniew­
kowski Grunwaldzka 125.

24666

Ekspedientka
t dłuższą praktyką z bran-i

ży kolonj.-delikatesów po­
szukuje posady najchęt­
niej na prowincji. Gf. do
Dz. Bydg. pod ,,B. P."

24673Poszukuję
motor ropowy, 4 kon. w do­
brym stanie. Oferty do Dz.

Bydg. pod , Motor*. (2466?
Ekspedientka

starsza, dzielna i eksps-
djęnt młodszy, dzielny
potrzebni od 1. X. b. r.

Of. z podaniem pretensji
i fotografją skierow'ać clo
St. Zuralski. Wąbrzeźno,
skład bławatówikońfekcji.

24519

Skrzynie
od margaryny i smalcu lub
inne w podobnych wielko­
ściach, kupuje Józef Adam

Słowackiego 1, (13231

Młodego
psa mniejszą rasę kupię.
Zgłosz. do Dzień. Bydg.
pod ,,Młody*. 24676

Msrsiuntka
może się zgłosić na stałą
posadę. Gdańska 141.

13222

Ki )S
Msdelki

do ondulacji potrzebne
od4-6.Gamma7,Iptr.
lewo. 13226Kurs (24125

handlowy na Prakt. Kur­
sach Handlowych w/m.

(ul. Chrobrego 7) rozpo­
czął się 3b. m. Zapisy
przyjmuje nadal Dyrekcja.

Pianista
lub pianistka potrzebna
zaraz. Dąbrowski, hotel
i kawiarnia, Kóronowo.

24553

Lekcji
gry na fortepianie udzie­
la na w'arunkach korzyst­
nych. Nakielska 19, II p.
prawo. Zgłaszać się od
11-12 i 3 -4 popoł. 921

Starsza
słntąća z samodzielnem go­
towaniem i dobremi świa­
dectwami może się zgłosić
od 15. IX. lub 1. X. Ulica

Zduny 6a, parter. (I3234
Gdzie i 413212

mogę ćwiczyć w pobliżu
na fortepjanie ? Zgłosz.
do biura, Dworcowa 77.

Ku(harki'Służącej
zdolnej, znającej kuchnię
warszawską, do lepszego
domu poszukuje się. Pensja
bardzo dobra. Zgłoszenia:
Siemiradzkiego 4 ptr. lewo.

24630

Poznańskie
Kursy Budowlane. Kra­
szewskiego 17, III prawo,
Poznań. (24598

Bufetowa
kucharka i służąca od 15
lub 1. 10. 29 potrzebne.
Dąbrowski, hotel i ka­
wiarnia, Koronowo. (245ó2

Udzielam
początków na skrzypcach.
Oferty pod ,W . K.* do Dz.

Bydg. (246ó8

Stutąca ,

sumienna i gorliwą z do­
brem gotowaniem, lubią­
ca czystość, potrzebna od
15 IX. br. Malak, Prome­
nada 3. 24613

Słufąca
śumienna do wszelkiej pra­
cy domowej, z dobremi
świadectwam i potrzebna od
15 bm. jagiellońska 12, II1

13211

Potrzebne
służąca do wszystkiego.
Gdańska 71, J ptr. lewo.

13215

Dslewczę
do prac domowych może

się zgłosić. Sienkiewicza 5,
parter iewo. !24829

Dobra
dziewczyna do kuchni może

się zgłosić. Weyńa, Dług* 2.
24675

Daiowesyns
na przedpołudnie, ze świa­
dectwami i kaełsarka na

w ieś potrzebne zaraz. Gam­
ma 7, 11 piętro lewo.

13232

Potrzebna

dziewczyna kochająca dzie­
ci. Jackow'skiego nr. 33.

13229

S chiopcśw
silnych, 17-18 lat do zwy­
kłej pracy poszukuje Fabry­
ka Skrzyń, Alfred W iśniew­
ski, Bydgoszcz, Nakielska
nr. 22. 124640

SSeiżgta
potrzebna do wszelkiej pra­
cy domowe*. Okolą, Kra­
szewskiego 3. 13225

liczeń
może się zgłosić. Rzeźni*

kowski, mistrz piekarski,
Toruń, Podgórna 6. (23974

Ucznia

handlowego poszukuje się
zaraz. Oferty do filji Dzień.

Bydg. pod ,,U. II". 113149

2 uczni
do składu żelaza i narzę­
dzi może się zgłosić w

firmie Paprzyeki, Zbożo­
wy Rynek 8. 23185

lit% rosauKUJĄ

SiuchsUer-biiansIsta
z długoletnią wszech­
stronną praktyką, włada­
jący w słowie i piśmie
językami polskim, nie­
mieckim, francuskim i ro­
syjskim poszukuje stałej
posady w poważnej firmie

przemysłowej, handlowej
lub bankowej. Of. do Dz.

Bydg. pod .Rutynowany*.
24286

Osoba
z ukończonym rocznym
kursem naucz, i 6-letnśą
praktyką w szkole pow.,'
władającą językiem pol­
skim i niem. w słowie i

piśmie poszukuje posady
do dzieci i pomocy pani
domu lub jako korespon­
dentka. Zgł. pod ,,888” do
Dz. Bydg. 24517

Kuchmistrz
eukiernikz kilko ietuiąprak-
tytsą w większych przedsię­
biorstwach i zakładach po­
szukuje posady zaraz iub

później, przyjmie również

kuchnię na rachunek. Łask.

zgł do Dzjen. Bydg. pod
, Kuchmistrz.* (24636

Czeladnik
młynarski, obeznany przy
motorze gazowym, może o-

bazać się dobremi świa­
dectwami, poszukuje po­
sady. Czesław Banacuowski,
Dobra Nadzieja, pow. P le­
szew, wojew. Poznańskie.

24649

Cgrodnlk
lat 25, obeznany dokładnie
w swym zawodzie jak też
w zakładaniu ogrodów skal­
nych i kulturze kóz, opie­
rający się na dobrych świa­
dectwach, z 5-letnią prak­
tyką, poszukuje posady jako
żonaty iub kawaler od
1. X . 1929. Dominik Ry-
macki, Barlożno, powiat
Starogard . (24651

Poszukują
poęady jako sam odzielna

slużąąa - kucharka do

wszelkiej pracy domowej
od 15 bm. Łask. of pod
,,Kucharka" do filji Dz.

Bydg. Dworcowa 2, 13219

Opony
przybóry samochodowe

ca (19587

Tatarski, i Ska. Mmiii pi. Gdańska sr. 151

Były
hetelista fachowiec z kilku­
letnią praktyk* w sztuce

kulinarnej i gastronomji,
pnryjmieposadę w większem
przedsiębiorstwie jako kie­
rownik lub obejmie bufet
na rachunek. Łask. zgł. do
Dz. Bydg. pod ,H otelista”.

24635

Posadą
biurową lub t. p. przyjmę
za kaucję, zarąZ. Zgł. do

filji Dz. Bydg. pod .,1000"
13221

Młodsza
dziewczyna poszukuje po­
sady etrt. do dzieci, 'Łask,
zgłosz. pod sPorządna*
do Dz Bydg. (2464S

Skład
wydzierżawię dia fryzjera
lub na inną pracownię.
Wiad. w Dzień. Bydg.

21616

Na 100 morgowe
gospodarstwo poszukuje
sie dzierżawcę na 10 lat,
gotówki potrzeba 8-10

tys. zł, dia odkupu wsąeb
kiego inwentarza i kaucji
za zbiór. Dzierżawa bar­
dzo korzystna 50000 zł
rocznie. Gdzie wskaże Dz.

Bydgoski. (24515

850 mg.
majątek, dzierżawa 12 lat
l1/- centnara z morgi
180000, wpł, 100000Poznań­
skie. 230 mg. przepiękny
mająteezek, dzierżawa na

8 lat 30000. Zgł. spieszne
biuro ,,Pogoń", Dworco­
wa 80.

Fiekarals
czynna z zapędem elekfr.
w m ieście powiat., dobre

położenie, zaraz do wy­
dzierżawienia (odp. kaucja
3-4 .000 zł ewtl. sprzedaż).
Zgłoszenia pod . Wydzier­
żawię* do Dziennika Byd­
goskiego. (2ifc52

Piekarni
w eelu dzierżawy poszuku
ję, najchętniej od właści­
ciela. Zgł. Borówieki. Mai-
borska 6. (24672

ECEEE)!Kajwiąkszy
wybór mieszkań. Biuro
Mieszkaniowe .Norma*,
Gdańska 24. (18124

2 pokoje
z kuehnią oraz spichrz do

wynajęcia. Szpitalna 8.
24625

Mieszkanie 424638
2—3 pokojowe poszukuje
urzędnik. Remont, czynsz
płacę podług umowy. -

Łaskawe zgłoszenia do
Dz. Bydg. pod ,T. M.*

Szukam
mieszkania 2—3 pokoi

wprost od właściciela. Of.
do Dz. Bydg. pod ,H Sz.*

24641

Pokój
umebl. do wynajęcia, m o­
żna z utrzymaniem. Wi­
leńska 8, II ptr. prawo.

13210

Pokój
umebl. z utrzymaniem dla

pana do wynajęcia zaraz.

Wiad. Hotel 'Metropol,
Dworcow'a 33. 424631

Pokój
umebl. zaraz do wynaję­
cia. Okolę, Kanałow'a 2.

.13224

Dwa
dobrze umebl. pokoje dja
dwóch lei szych panów do

wynajęcia. Lubelska 33,
IIp.1. (24665

Umeblowany
pokó| do wynajęcia. Róża­
na 22. (24684

Pokój
umebl. panu wynajmę.
Poznańska 15. II .pr.

24567

Pokój
na biuro, z umeblowaniem
i telefonem, do wydzier­
żawienia. Adres wskaże
Dziennik Bydgoski. 424658

Pokój
umebl. dia pana do wyna­
jęcia. Ad. Czartoryskiego 6.
II prawo. (24680

Umeblowany
pokój z osotraem wejściem
i pełną pensją dla jednego
iub dwóch panów od 15
z własną pościelą do w y­
najęcia. Dworcowa 32. Re-

s'auraeja. (i3045

Pokój
umebl. do wynajęcia, ul.

Jackowskiego 15-16, I ptr.
lewo. 24678

Tanie (24430
i smaczne obiady (a l,20zł),
kolacje (a 1 zł) poleca,
restauracja T. K o c crki,
(Patzer', Sw. Trójcy 8-9 .

15-18 .000 sł
poszukuję ną pierwszą hi­
potekę reałuośc1 wartości
75.0C0 zł. Procenta podług
ugody. Zgłoszenia pod
.A . K.* do fiiji Dziennika

Bydgoskiego. 03207

Unieważniam
zagubiony wykaz z kon'­
troli w'ojskowej w Brodńi*

ćy, wystawiony dla Leo­
na Preisa z Berkenka,
pow. Brodnickiego. Leon
Preis. (24597

Wspólnika
poszukuje się z większym
Kapitałem do przeprowadze­
nia procesu spadkowego
wartości 60 miljonów. Zgł.
pod BSpadek* do filji Dz.

Bydg. Grudziądz. (24490

Fachowiec
poszukuje spóihiczkl sa­
motnej do składu konfi­
tur i cukierni z gotówką
1.500- 2.000 zł od 1. 10,
Redlak, Wąbrzeźno, Gru­
dziądzka. (24660

Wypożyczam
samochód ciężarowy do

przewożenia wszelkich to­
warów Kujawska 27, te­
lefon 514. (24463

Zgubioną
książkę wojskową na na­
zwisko Jan Gawryś unie­
ważniani. 24507

długi syna mego Andrzeja
nie odpowiadam. Józef Bo­
rowski, Osada 12. (2452l

sesoe zł

pożyczki poszukuje się
za wysokiem oprocento­
waniem. Zgł. do Dz.Bydg.
pod BPiIne" . (24647

Zagubione
2wiadeetwa czeladnicze
na nazwisko Jan Banc-
kowski unieważniam.

24637

Unieważniam
książeczkę wojskową i
wszelkie dokumenty na Da-
zwisko Aleksy Łapa. (24645

Ostrzegam
przed kupnem mieszkania
bez mojej wiedzy od p.
Maks. Dzikow'skiego ulica
Sieroca 22 w Bydgoszczy.
Administrator! ' (24619

Chcesz
się ożenić iub wyjść za-

mąż szybko i dobrze '-'­
zgłoś się do największe­
go biura matryinonjalne-
go *Postęp”, Warszawa,
Poznańska 22. Na każde
listowne zgłoszenie wy­
syłamy dyskretnie kilka­
dziesiąt ofert. (23910



W dniu 6-go bm. zmarł nasz członek

ś. p. okulista 13217

Ww.rnmMw

Gdańska 157.

e m . kierownik szkoły powszechnej im. SEstko%tklego
W Zmarłym straciliśmy wiernego i gorliwego

współpracownika.
Cześ'ć Jego pamięci!

Sto w. Chrzęść.-Narodow. Naucz. Szkól Powsz.
Koło Ptm iaio w e m. Bydgoszczy.

(24669

Str. 14 . ,,DZIENNIK BYDGOSKI'* czwartek, 'dnia 12 września 1929 rókti. 'Nr. 2t0.

Wielebnemu Księdzu Proboszczowi Skoniecznemu, Wielebnemu
Duchowieństwu parafji Św. Wincentego a Paulo, Ks. Dziekanowi

Jaworskiemu, Prezesowi Rady Miejskiej, Stowarzyszeniu Nauczycieli,
Kolegjum Nauczycielskiemu Szkoły Powszechnej na Bielawbaeb, Dyrekcji
i urzędnikom Banku Bydgoskiego, Tow'arzystwom Robotników Katol.,
Matek Chrześcijańskich, Młodzieży Polskiej ,,Wolność" oraz wszystkim,
którzy tak liczny wzięli udział w pogrzebie najdroższego męża i ojca
naszego ś. p.

24384)

Eeonarola B.acIcEaidrcn

i okazali nam tyle dowodów w'spółczucia i życzliwości składa serdeczne

Bó(lzoplfgc
Żci-iid asgsnameiTO,

Reperuje
spuszczone oczka u poń­
czoch, ul. Henryka Die-
zta 4. 22542

24730

Najtańsze dmnstkic
w firmie

S . Cijras,

Nasz znacznie polepszony

plaster na odciski
jest w cenie f jakości niedościgniony.
DROGĘRM ,,POO ŁABĘDZIEM*1

Bydgoszcz, Gdańska 5. (24345

Nadleśnictwo Pafefw. Solec
poczta i stacja kolejowa Solec Kujawski

sprzeda na licytacji w dniu 20 września 1929 r.
o godz. 10-ej ra'no w lokalu p. Fedkiego w Solcu
Kujawskim, dla potrzeb lokalnych

drewno opalowe
(trzebionka gruba i cienka, chróst gruby i cienki)
oraz mniejszą ilość drewna użytkowego.

Warunki sprzedaży ogłosi się przed licytacją.

24712) Nadleśniczy Państwowy.

40 prosiąt!6-8 tygodn. kupi natychmiast (24671 Ę

AUSUST LITU , Bydgoszcz, Św. Trójcy H a . te!. 1108

Mieszkańcom miasta Łobżenicy i okolicy
a przedewszystkiem Magistratowi, Radzie

Miejskiej, Bractwu Strzeleckiem u oraz wszyst­
kim, którzy tak liczny wzięli udział w 'po­
grzebie nieodżałowanego, najdroższego męża
mojego, naszego ojca i dziadka

ś. p . Teofila Bethke'go
i okazali tyle dowodów życzliwości i współ-
fzucia, składa w imieniu swoim, rodzeństwa
i rodziny

najszczersze podziękowanie
Karja Bethkowa.

Łobżenica, we wrześniu 1929.

(24643

Przetarg przymusowy.
Dnia 12. 9 . 29 o godz. 1 po poł. sprzedam przy

ul. Dworcowej 17 najwięcej dającemu za natych­
m iastową zapłatą: maszynę do pisania z stolikiem
i szafę na akta.
24688) Kucharz, komornik sądowy.

Przetarg przymusowy.
Dnia 12.9 . 29 o godz. 9-tej przed poł. sprzedam

przy ul.Dworcowej 72 u firmy Hartwig najwięce
dającemu za natychmiastową zapłatą
5 skrzyń cukierków i towarów kolonjalnych,
24687) Kucharz, komornik sądowy.

Przetarg przymusowy.
Dnia 12. 9 . 29 o godz. 11-tej przed poł. sprzedam

w biurze mojem przy ul. Śniadeckich 7 najwięcej
dającemu za natychmiastową zapłatą

moszngnądo aufiscaBBitm.

24686) Kucharz, komornik sądowy.

Przetarg przymusowy.
Dnia 13 września br. o godzinie 11-tej sprzedam

w Solcu Kujawskim przy ul. Dworcowej 1 naj­
więcej dającemu za gotówkę

automat do grania i szafę do lodu.
24732) Czternasty, kom. sąd. z p. w Bydgoszczy.

Przetarg przymusowy.
Dnia 13, 9. br. o godzinie 2 po poł. sprzedawać

będę przy ul. Sienkiewicza 48 najwięcej dającemu
za natychmiastową zapłatą

2 fotele, kanapę, stół, biurko
i toaletę dębową.

24738) Joachimowski, komornik sądowy.

Przetarg przymusowy.
Dnia 13-go bm. o godz. 13 będę sprzedawał

w Gumnowicach pow. bydgoski w' drodze pu­
blicznego przetargu za gotówkę najwięcej dającemu

Buldock'a nr. 17611
24746) Ackermann, egzekutor.

Motory Jaehnego
z kulkowemi łożyskami wału korbowego
proste w konstrukcji, długotrwale
i oszczędne

n i ioior
na kompletnych łożyskach kulkowych,
lekkie w b ie g u i niedoścignione
w wydajności. 22834

Zwiedzajcie nasz bogato zaopatrzony skład.

BRACIA RAMME ^

BysSgasm, św. Trdjey 14 b, telefon 79 p |

Zyto siewne
Wfoszanowskie oraz Gran um

I. odsiew I. odsiew

jak również 23522

pszenica siewną
Wysoka litewka (Ołtarzewska) I. odsiew
uznane przez Wlkp. Izbę Roln. w Poznaniu

poleca

Si. SzuSealsSfii
Skład i hodowla nasion — Handel zboża

Tel. 839. w Bydgoszczy, Dworcowa 95 a. Tel. 1162.

Dobra lollćlf8 .

2 na I. miejscu a 4.000 S płatne
1 lutego 1932 z oprocentowaniem lO% p. a. płatne
miesięcznie z góry, na dwuch wysokowartośeiowych
kamienicach w śródmieściu SgSB'E 'gSSłleai S 5i^

z odpowiedniem damnern. Zgłoszenia pod ,,Hipoteki”
d o ,,Par", Bydgoszcz, Dworcowa 72. (24740

TYLKO

LilftHialitfatli!

SMOK"

są najlepsze i najtrwalsze
Kto ,,Smokiem" maluje.
Nigdy ale żałuje.

PiactifY
nieprzemakalne, wor­
ki jutowe do wszelkich
ce lów , sienniki, tkani­
ny jutowe, dery na

konie poleca 23530

Fi. Ml i lift
Sp.zo.o.

Fabryka Namiotów,
Płacht i Worków

Poznań, Woźna 72.
Te!. 5802.

Wypożyczamy :

Płachty nieprzem akalne
do krycia wagonów na

dogodnych warunkach.

|Jahtka
kupuję stale każdą
ilość. ' Od 30 ctr. od­
bieram własnem au­
tem 21151

fvKama
1fabryka marmolady

Bydgoszcz
Zduny 13, Tel. 1410.

Kaęa Chorych
miasta Bydgoszczy
sprzeda najwięcej dające­
mu

' 24749

na rozbiórkę. Zgłoszenia
w Dyrekcii Kasy Chorych
ul. Dr. Emila 'Warmiń­
skiego 2. 24749
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i czwartek,flniaIZora:wsałata,dola14ii. f
urządzamy

wtira w

KONCERT!
elektro-akustycznie nagranych

plyt gramofonowych
na który Szanownych Klientów oraz

Szan, Publiczność uprzejmie zapraszamy.

m11citrn właśc. Bracia

ggIriU3 !Ib Sokołowscy

Bydgoszcz, ulica Dworcowa 9 0
przy ul. Gamma. (24722

Bliższe szczegóły w programach.

Początek o godz. 3.30. Wstęp wolny.

oddajemy:

jsftajaMit" l. oJsiaw, Izbę Rolniczą

ZytoJulia" II. odsiew, Pomorską
Pszenice,,KerstensDifloprI.odsiew
Pszenice.,Panzer 111" Lodsiew

przewyższa daleko w ostatnich 3 latach pszenicę
,,Karstens Dickkopf".

Zboża siewne czyszczone są specjalną maszyną do czysz­
czenia zboża siewnego systemu ,,Neuhaus" firmy Land-

genossenschaft Tczew. - Na życzenie dostarcza się
nasiona zaprawione (bejcowane). 24650

ZanądMajętnościHo^diman^a
ZająsEkowO 'Liebenhof, stacjakolej.Tczew, tel.256.

Nadzwyczajna okazja!!
Sfoewer 3 cflindr. 12/36 KM.
6-cio osobowy turystyczny, dobrze utrzymany
z 6-ciokrotnem ogumieniem za 3 . 8 S 0 azM

na sprzedaż, ew. na spłaty.

E. STADIi - AUTOMOBILE
Bydgoszcz, ul. Gdańska 160. (24731

amina asa OmzaHtl miastaWataeii
w Wąbrzeźnie

poszukuje zaraz młodszej

sity bankowęj
na czas przejściowy. 'W ynagrodzenie według XII.

stopnia pragmatyki urzędn. państw, plus 15% dod.

komunalnego.
Zgłoszenia kierować do Zarządu Komunalnej Ka­

sy Oszczędności miasta Wąbrzeźna. Nieuwzględniona
wnioski pozostają bez odpowiedzi. (24750

Zarząd Komunalnej Kasy Oszczędności miasta Wąbrzeźna
Naczelnik Zarządu

(—) Schwarz, burmistrz.

na prowincję do sprzedaży wyrobów czekola­
dowych i cukrowych ze samochodu potrzebny
natychmiast z gwarancją. Reflektuje się tyiko
na pierwszorzędne siły. Oferty do Dziennika

Bydgoskiego pod ,,Samochód" . (24691

1111
tany ogłoszeń: 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 60 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 100 zł
na dalszych stronach 85 gr. za mihm. 1 łam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 20% zniżki'.

Większe ogłoszenia, zamieszczone wsroci drobnych lOO% drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekście udziela sie rabatu,
jtrzy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. - Ogłoszenia zagraniczne 25% dopłaty. - Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 20;Vn drożej
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. - Miejsce płatności: Bydgoszcz. - Konta bankowe: Bank Zw'iązku Spółek Zarobkowych Bank Ludowy'

Bank M. Stadthagen. - Konto czekowe: P. K . O . 203713 Poznań. ' '

Wydawca, naWa(iemj^czcionkaini:. Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w , Bydgoszczy. iSrs,. Za redakejg odpowiedzialny; Stanisław Nowakowski w Bydgoszczy*


